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CZĘŚĆ URZĘDOWA.

Generalisy Delegat Rsą*upowełał r«t?cę 
Namiestnictwa i kiorownika starostwa w Ter
kowie dr. Lucysna Zawistowskiego do służby 
*  Namiestsict wie.

Gsneralay Delsgat Rządu prteaiósł 
tzdeę Namiestnictwa uzesława Żułkifiwicz# 
* Żywca do Ti m ew i i poręczył mu kiaro- 
**ictw o tamtejszego starostwa.

Prezes Ntjw 'iszej ł  by Kontroli Pań
stwa zamianował dekretem x dni i  30 listo- 
P i i t  1020 Franciszki K kala, ko> trolorem 
lwowskiej Iiby  Kontroli Państwa z uyosaże- 
kiem według kaiegorji VII. et..‘ u płac.

Wyjaśnienie Prezydiom RedyMieistrdi.
Prer.ydjum Budy Ministrów wyjaśnia:
1. Minister A y r o w  c;i nie piowzdzi 

Samodzielni j  polityki aprowśiacyjnej, leci je-,t 
Wykonawcą ustawy z 9 łipca b, r. powstałej 
na mocy porozumienia się stronnictw i uchwa
lonej jednogłośnie przes Sejm.

2. Przeżywamy obecnie bryays żywno 
ociewy, powstały wskutek ogólnego n euro* 
4*aju % p ow od y  strat1 poniesionych priez 
*°lnictw« podczas inwazji bolszewickiej, o r l i  
* fowodu trud; ości koseeń kacyjoych.

3. Natychmiast po odparci* nieprzyja
ciela Ministerstwo aprowizacji wobse niedo

boru śrejków żywności, p rzysyp ia  fo  zaku
pywania zagranicą pot-x*bnvch środków w 
miarę rozporsądzainTch tanduirÓT.

4. Ocna ib f ż* krajowego wypłrwa z ko* 
8xtów produkcji i faktycznego braku zbcżi, j 
cena zaś zakupów zagranic m ych zależy od i 
a tanu naszej waluty.

5, Minister Aprowizacji nie oznacza j 
ceny na zb«że kontyngent®we samodzielni s 
lecz w por*xuoienu z Ministar twem rolni
ctwa, które pru 4ewszystkiem jest powołani [ 
do ustalania kosztów produkcji rolnej.

Z Rady Ministrów.
Bada Mitistrów na posiedzeniu 6 b. 

m, wyrłrchsła odpowiedzi Ministra ckarbn 
na wywedy pruczone w dyskusji nad tzpoie 
przed -Im fonem R«d*ie 4 b m.

Na *6*i łiłsjfiu  tern Badu Ministrów 
obradswała taki* mjw* uprawą plebiscytu na 
G. Śląsku, oraz rozpatrywała ponowni 8 pc- 
łoż#3ie, iskie erg wytworzyło na Litwie 
środkowej.

Powzirt* szoireg ach wat.
Nv<te»nie B da Ministrów 'wys. iibaty 

xę (ó  Ministra 8. Z. o uaazem pełiżuniu 
p#littcac-js i zadaniach naszej polityki za- 
gzanussej, Fe obszernej dyskusji, dalsze 
* brudy odrcczf.jo es  8 b. m. Dnia 8 b m. 
Bada ukończyła obrady nad ez ; CŚ Ministra 
S. Z. i sprawami polityki zagranicznej, po- 
erem Minister Sapieha dawał szczegółowe 
wyjaśnienia na zupytaaia członków Rządu 
stawiane *cu podczas obrad.

W  dniu tym Bada “ Ministrów zebrała 
się ponowni* n» posi*dze*ie wie-zorem. ce
lem wysłuabinia sprawozdania M mii tra 
agrewisagi o stanie zaopatrzenia Państwa 
w środki aprswitasyjue i w e**Ju naradzę 
i ta się n*d sprawą pokrycia potrzeb apro 
wizacyjnych.

Sejn walny.
194 posiedzenie Sejmu.
Początek 4 30 posoł. Marsz-tek peświę 

- ił  ws.iomtieRie pośmiertne ś, p, posłowi 
Teofilowi Wejdzie, zmarłemu 7 h, ta,

Na prrnotyaję posła Bardla, pmyśtąt 
piono do obrtd «nd urtawawi
0 pre? jęcie na whsność Państw* eienti tonie 
który h po»otat ch Bsmiypospolitej, aroM o n «-

(łamie Mierni iołniernom Wojsk* Polskhjo.

P. W a i i s i a k  rjferuiąc pierwesąusta
wę aasnsczs, ża większość ziem le jn y ch  odło
giem majduje się na kresach ujchedsich. 
Wobec złego stawu nasiej aprowizacji, nie 
m rżia z tem czekać do wykenasia reformy 
Telnej. D ta tgo  poirztbsa joat mt&wa, która 
umeiiiwi roz* częeie robót ju i z wiosną 
przysr??go roku.

W rozprswio szczegółowe’ p. K o w a l -  
e z u k  pru ien re , s ż b y  w art 1, 4,
mówiąeym o przejmowania dóbr duchownych
1 klasztornych w ykreśli słowa: „po p rom- 
mieniu s priedet “riei«l&mi właściwych wy 
zwań, o ile to porozumienie może nastąpić 
przód 1 kwietnia 1921", a^temiost, żeby ten 
ustęp opiewał: „dubra dsebowne i klasztorne 
z wijątniMH gruntów, stanowiąuyeh własność 
lub s^o8atons parafji, mrg^ być wywłaszczo
ne b t« f o  ■:<' sumienia s;i| z przeiste wicielimi 
wyznań rei gijnych".

P. B a r a n o w s k i  zgłasza rezoiseję: 
9ejm poleca Biądowi, ażeby równocześi.ii 
s wprowadzeniem w życie tej asUwy G, U, 
Z rozpoczął przeprowadzać reformę rolną.

M i n i s t e r  r o l n i c t w a  ■ ś wiz desa uię za 
poprawką Kowałezak*. Na kresucb Dłą paaiką 
ogromne c b m r y  ziemi, uprawa ich bęisio 
kenstcwiłs wiele praay, więc »a!<fr uczynić 
wszystko, zby os&daikfm nie uttudniać wa- 
rusŁów. Z g i e r z  pow n*es byś a#op*trsoay 
w pewae środki produkejt, które może uzy

ł g r c l j a  W Tleiyńakn. 35)

U złotych wrót.
P o w i e ś ć .

, (Ciąg dalszy).
Z jgw u tt, który żartował ie  ze wssyst- 

klch r«jw izy torów toutralnych, chce sc>i» 
dostawić szczyptę melancbolji i marzeń, by 
* ie~ i 8?ę stroić, gdy sytuseja tego zrymagi, 
9*>d wpływem ez tu  południowej nocy zmie- 
ai*ł się istota;8 i m m  % Jatką kochał 
l^ay świetle gwiazd i księżyca, te, z czego 
bieraz drwił w świetle dnia,

Sam się przyznawał, ie  wesołość jego 
^szystk ’  ogarniająca niezawaze je )t ł«fodaą, 
pZsem  znajdzie się w niej ton szyderst wa, 
«e»i.ji czy sceptycyzmu, Po takich jego sko- 
**sh  oczy Janbi smutniały i stawałr się na 
Cle. jak czarne jeziora, nad któr< mi wiszą 
Gi sbiosa, zaennts ch m u n m l Próżno upewniał. 
*® ją zawsze jednakowo kochii; jest mu ró
wnia drogą, gdy ją porywa radością iycis i 
Miłości, jak i wówczas, gdy serce ściska mu 
ł ’ ę bólem, ie  .mimewoli dotknął strun jej 
tboych, czy niouiły;:b.

A le wieczory były zawsze pogodne, 
P U o przedziwiej słodyczy, Nigdy tadm  
*1 jm ue: -z* zgrzyt nie zakłócił harmenji ich 
d*f8i, Oboje czuli w sobie spakój ludzi, ksó- 
rzy po długich wędrówkach dobili de cichej 
krzTstani, wszystko il  t pozostało za &imi — 
stoją a*ośe!eż otwarte dr wi do new igo ży 
cia, Więcej, eiuii tak dobrze wszystko,, co 
każde z nich prz żywi. Dusze i«h przenikały 
się, stapiały wsajemie. Zygmunt fcr^l Jankę 
delJtat" ■ w objęcia i opierał jej głowę o

zw« rum ę. Lobił patrzeć w jsj tw»rz, która 
w kładem świetle n ab im ła  d i’ nie deliki.-. 
tnego wyrsisu i miała w sobie ciszę aniołów 
gH tawskich i ich naiwni. » -w p ó ł dGe 
ainny spokój, gdy śpit-wają swoje niądj" ftiei 
sireńsaone hy?a»y nfebladakiej r daćci.
I • • « ( • ! • ■ • • •  • • • • f i

Chwila rozpoczęcia targa kwistowego, | 
w danji cb ic-i mił»Sci miała niejedną fiękną 5 
kartę, Tu spotykali się ni*ktaiiy, fey nonie po- j 
wi«d«ieć „dnień debry". Janka s m u c iła  aa 
negliż l*ż.*y nłzazezyk, Wł<»ay jak Bertaylfs 
C iaci, ukry* a#» ęed białym zawojea, B •gła 
szybko scho^m i, w d ó ł, ku morzu, aż d® 
„terasy św itan ia* , gdzie «zek«ł na nią Zy 
g&unt. Zda^ełe tię .m wtedy, łe  są władca
mi trg i cuśneg# kraju, gaśnicą którego góry 
i merze, ż?, przyszli ckieiL dobrych m oaz'- 
fhów, obejrzeć swe bugactr*. Nie drogie 
kruszce, nl» złote łśny zbóż, nie obfity &c- 
łów morza, T«) ec ualpiękniejarem a* świecie, 
wyszła do insycn krain, jak* płody swej 
żiemi.

D» znak, ta  ich ro«krz berold ob^ie 
szcza uderaeaia siódmej godziny, Opadają 
zasłosT ob ywające sVąrby.

U stóp ich wielbi, b igaty kob*erxec 
kwiatów dam się układa w f*ataityczve de
senia — b»rwy niespodziani* obok siebie 
rsucKńe, łączą si?, pizea kaj*. W  złotym 
deszczu porannego słońca gwoździki, kłócą 
się z purpurą róż — dumna konw*lje leżą 
cicho, t es,du znie na lśniących liściach — 
obiega je wieniec :»ś*ie splecionych fjałków, 
cała g >mt tonów od delik»tx>ycb iiljowo 
srebrnych, przejrzystych ntaomsi jzk x«sa, 
r i  do ciemaych fjoletów, z głębokim: od ły- 
8i* genueńskiego aksamitu. Pod ich skrzy
dła *p ekuóece, czają s;ę trw żna lewkonje, 
o bejowych bsrwacb, wiją się cne jak nie- 

< uczcne girlandy, splatając iię i  pękami

zieleni, stojącim i i o  rogach tob>«rca, cicho, 
j.k b y  na straty. Subtelne mimozz przewijają 
się at?dve, jak złote nici, p i m  bogatą 
wschodnią m katę.

Jance się rdaie, ie  ta skarby są ich, 
dla nieb ty;ko stworssne. 1 cieszy si ?, i«  
wł&dz cc -rcś co nie jest życ a kontecincśeią, 
lecz c*awś atakroć mil i m ,  bo życia ozdobą.

P^taz* w m l&en*u. 3 .grzeaia ich 
riucaue ku 8<>Me w prs żroc w powietrza 
mają świeżość ba sącago się i  i'<

Boistawzli się. Jarka wracała do sie
bie, Zygmunt zzmawisł dla niej bukiety.

— Ozy za każdą kobietą ?*i»s st tyk 
długo? — pytaia raz d mna, ż* Ł^rm^nt 
odprowadzał ią wzrokiem, póki nie ginęła 
na zak>ęoit aleji.

— Nie. G iy  odchcdG, przestaje istn°eć 
dla msie. Oiebie oczy maje chcą wziijć na 
wieczne posiadani#.

Samotna pin]a, stojąca nad brz giam 
morza a*zwana uect ła  „drzewem wiadomo 
śei złego i dobrego*.

A e j ś  bowi*m w skwarne yoyołudaie, 
s c h w i l i  s’ę pod iej cieniom i Janka oyo 
wi?d: i**a Złgm ustowi ds>*j® swej duszy, od 
rhwlli p-381'.snia go. Dawno jui mu to obie
cała ala zawsze zaalazta jekąś przyczynę, 
b* tę chwilę odwlec. Nie u * i» ł«  do swy h 
m śli i oczu przepełnionych Zygmuntem 
przywalić obr-zów przeszłości, które utu- 
Bfły już w moran niepamięci,

— Mota teraz, koeHni* — prosił — 
gładząc jej- rę-e.

— Ozy koniecznie trzeba?
— N e, nic nic trsebs. A le Uk będzie 

lepiej.
— Jeszcze Ittyiej? — dziwiła się.

—  Mów Jaśka — zachęcał.
Olcho, cichutko, jakby przypominając 

sobie rzeezy nl,E istnieją** jod 41* j*j lu n y ,

skać z da ""bilizacji, Po przeprowadzeniu z .  
demobilizacji, trudnośd byłyby większe i dla
tego Błąd chciał tę sprawę załatwić w for 
mie uproszczonej i zsoroponował koncepcję 
Komitetów powiatowych,

P. L u t o s ł a w s k i  przomawis do art, 
I, ,w brzmieniu komisji, a sprzeciwia się 
stawitniu termin#, do którego dnia ma na
stąpić porozumienie Bsądu z władzami ko
ścio łam i.

P. K o w a l c z u k  pzwenuje nadani* 
artykutawi II. br*mi*nia: „Z  mocy tej as i 
wy mogą być równie p n y  ęto ns wi isność 
Pańctwa w c» ło ś 'i  lub części ziemie prywa
to* edtagiem łożące lub prted 1 stycznia 
192C o»u8»eion», o il«< .właściciele ich nie 
wrócą do 1 kwietnia 1921".

P. S t a n i s z k i s  proponuje d# brzmie
nia komisji dodaUk: „O ile w łiśt ciele są 
yatrzymaai wbrew wcli w #bcem psńitwi#").

Do art. 4. p. K o w a l c z u k  proponuje 
b rm ie s ie : „Powyższo zapisy ziemi z wy
jątkiem ty«h cb8narów, które zostsią wła- 
sntścią Państwa, przezieocza się na nadanie 
żołnierzom, oraz na wykonanie pe f:?m j 
rolnej".

D> srt. 5, p. S t a n i s z k i s  'p panuje 
oby włsśoiciele, pcwra^sjący p# 1 kwietnia 
1921 mogli ct zymać stratę w inay 'b  mtaj- 
ccowoM ach i to w w misrze nie 45 hakt, 
ale 400 hektarów,

De art. 8. p. T r z c i ń s k  i proponuje 
skreślenie ostatniego zdania: „Bada Mini
strów meża rozsiersyś dznłani# taj ustawy 
i na inne p wiaty znisai-zon*".

M nietar rolnictwa P o n i a t o w s k i  
dla usunięcia wątpliwości proponuje dodać 
s łow a: „W  śle detychciasewege podziała
administracyjnego",

P. S t a n i s z k i s  proponuje brzmienie 
tego parrgrsfa: „Ustawa obowiązuję na zie
mia*h weLodzaeith w skład Bł^ltej, a poło- 
żenych na w»chóś od Województwa Białe- 

j stoik ego i Lubelskiego",

rozpoczęła 8>uć smutną nić s^ych zawodów 
M wiła e sobie, iak o kimś obe.rm, dalekim, 
J dwie może znajomym; przytaczała wypadki, 
j ka rushe fakty, jakby one w niej kropli 
serdeczne, krwi nigdy nie wsburayły W  miarę 
iłów, ręka Zygmuata pieszcząca dłoń Janki, 
legła ciężko, bez u<hu draga, opasująca 
oi»pł«m objęciem jej kibić, usunęła się zi- 
mns, bezduszna.

— Jak t* mówlBZ Janko, jak ty m o
żesz tsk m ówić?

— To ciebie dziw i? Mówię przecież
0 Iud-<*«h, którzy dz ś dla mtye nie istninią, 
którzy dla norie jui dawno uniarli, Wierz 
mi. prze8iłość nie eięży mi ucneiowo. td - 
rruc łam ią, jak wię odrzuca płaszcz, który 
;uż tgrzró nas nie potnfi. Widzisz, muszę 
odgrzebywać wspomnienia przeoypane pyłem 
innych myśli, Zjawiaią mi s’ ę one iako mar
two, boz odrob ny Tn d. ni życia, Nie mogę 
wzbudzić w sofeio nawet jtanego czucia 
nastrojów które im eiejjuyś towarzyszyły,,,,

—  Kochałaś tych ludzi! — wybuchnął,
— K-cham tylko ciebie,
— Tak «i« m ów i! A  zresztą wy, ko

biety, ma*v * Vheureux don d’ovibli&
— Tak, być m ie ;  pod tym względom 

jeatośmy ed was szfttyśHwaze. Piance dobrso 
ujął naszą sd>;ln*ść zapominania. Tak, dla 
nas. Co gni n’e«f plus, no fut jamais,

— Rx ie .ywiśc.e w każdej miłości czło
wiek s;^ odradza, zawcze kocha na nowo — 
pierwszy m .  Bo każdy odruch uczucia jedt 
now y: obierając aty dalej na wywodach 
Prannu* można powiedzieć, i «  dwóch męż
czyzn tejże kobiety nio posiadało — mówił
1 goryczą,

(Ciąg dalszy nastąpi).



%
Bo art. 8, do poprawki poiła Trzciń

skiego proponuje p. K o w a l c z u k  dodatek: 
„W  d ramieniu i  pezessm  G, U. Z ."

De art. 9. p. T r z c i ń s k i  prepoiHje 
dodatek: „W  psroiumieniu z prezesom 6  
U. Z.«

Po końcewem przemówieniu sprawozda
wcy przyjęto ustawę w drągiem czytaniu z 
poprawką Poniatowskiego do art. 6 popraw
ką Kowalczuk^ do artykułu 8 i poprawką^.
Trzcńskiego, Przystąpiono do obrad nad 
ustawą o nadaniu ziemi żołnierzom W. P.

Sprawozdawca p, Walisiak: Wedłag tej 
ustawy otrzymają siemię darmo inwalidzi i 
żołnierze, którzy się szczególnie odznaczyli 
jakotet ochotnicy, którzy odbyli służbę iron- 
tewą. Iuui zaś mogą otrzymać siemię tylko 
oplatuie, Wyjątek stanowią źotnidrze, karani 
sa zbrodnię i csyuy wyszczególnione w u- 
stawie. Działki a is mogą przekraczać 45 he
ktarów, łączuie i  posiadaną przez kołnierza 
ziemią. Jeśli kołnierz przez i  lata me zago
spodaruje się, może być z ziemi usunięty, 
Opłata wynosi kwetę równającą aię wartsćci 
80—100 kilometrów iyta i  hektara rocznie. 
Spłata poczyna się od 5 roku po nadaniu 
ziemi: w ratach, półrocznych i  dołu, Tym, 
którzy otrzymają siemię darmo, Państwo 
przyjdzie i  pomocą, udzielając bądi to in
wentarza, bądk kredytu w gotówce. Ustawę 
mają prowadzić władze wojskowe pod kon
trolą Eimitetów nadawczych, W  dyskusji 
szczegółowej possł Staniszewski uzasadnia 
poprawki do art, 11 i art. 12 iąiającc, ieby 
powiatowe komitety wydawały decyzję na

£ odstawie kwalifikacji w ł»di wojak, i aby 
[inisterstwe spraw wojsk, dostarczało Urzę

dowi Ziemskiemu pcrsonalu potrzebnego do 
rozdziału ziemi,

P. K o w a l c z u k  iąda powierzenia wy
konania ustawy Ministrom Rolnictwa i Spraw 
Wejakowych a dopi«ro na trseciem miejsca 
prezesowi O. U, Z.

W  glosowaniu przyjęto całą ustawę w 
brzmieaiu komisji z poprawką Staniszkisa do 
art, 12 i rczoiucją p. Baranowskiego zgło 
szeną nrzy poprzedniej ustawie,

Trzecio csytanie obu ustaw odbędzie 
się na najbliiszem posiedzeniu,

Pizystąpiene do debaty nad
art. 35 i 36 Konstytucji.

P. B a s s e t :  Sejm potrzebuje korrektu- 
ry, potrzebnie elementu rezwigi, któryby się 
łączył z jego impulsywtośo ą. Odrzucamy to- 
dnak Senat, pa chodzący z mianowania lub 
według i ye* m  reprezentacyjnego a pragnie
my Senatu, pochod&ącego z wyboru. Tak same 
jak l ita  nifsss, tylko z pewnemi różnicami, 
tak, izby wybory dały odmienno elementy. 
Dzięki :i mu w obu I.feaeh będzie większość 
polityczna ta sama a Senat będzie przedsta
wiał iywiot rezwsgi, podczas gdy w Izbie 
niiszej pozostanie inicjatywa, Poniewat jest 
koniecznością, wybór specjalistów 'tlo Senatn, 
więc duchowieństwo wybierze przedstawicie

li duchowieństwa, a przedstawiajcie sądo
wnictwa ogół sądowników i t, d, Izba więc 
druga będzie również demokratyczna,

P. M a t a k i e w i e s  iąda, aż»by komi
sja przsd głosowaniem a nad art, 86 zajęta 
stanowisko w sprawie wniosku p Maślanki 
domagającego s ię , aby Senat był przedata- 
wieielstwem zstego naredu,

P. O k o ń  wy rai a protest chłopów ra
dykalnych przeciw instytucji Senatu.

P. D u b a a o w i c z  wyjaśnia, i i  wnio
sek Maślanki stst się głównym trzonem osta
tniego projektu, który wyszedł z komisji. 
Mówca ubolewa przytem, ie  przedstawiciele 
PPS. nie chcą zrozumieć stanowiska wię
kszości tej Izby, Dysput*waliśmy godzinami 
dla uz«sftdnienla potrzeby Senatu, a nic skła
da Senatu co do którego ttoaowaliśmy jak 
najdalej idący kompromis, Następnie odpiera 
zarzuty jakoby projekt Seaatu był narzuco
nym mniejszości narodowej.

Na tern dyskusję przerwano, 
r -  rsforacis p, Liebermana przyjęto 

w II. i III, czytaniu ustawę schylającą roz
porządzenie B. O. P, w sprawie trybunał! 
Strony Państwa,

P. B u d n i e k i  referował wnissek ko
misji o z sieiieeie dekretu co dc sekwestru 
skór i garbników.

Pc przemówieniu p. K r a j n y ,  który 
w jaskr* /eh  przykładach eharakteryzewał 
opłakane stosunki pinujące w Wielkopolsćs 
i narzekał na brak ludzi, którzyby powie
dzieli: „Nie tędy droga, nie monopolizacja 
i socjalizacja, lecz droga inicjatywy prywa
tnej wolnogo handlu i postępu* — przyjęte 
ustawę w II, i III, czytaniu wraz z rezolucją 
wzywającą Ministerstwo Spriw Wojskowych 
» uy przy stosowaniu ustawy o świadczeniach 
wojennych uwzględniały rzeczywistą wartość 
t warów i koBzta produkcji zarówno skór 
krajowych jak i zagranicznych i w tym Celu 
każdorazowo zasięgała cpinji Ministerstwa 
Przemysłu i BUndiu.

Do komisji odesłano między innymi 
wniosek nagły p Niedziałkowskiego o uzt*- 
nic de jure Bzpltej elotewskioj i wniosek 
Budn.ekirgo o skasowanie komisarj.itów rzą
dowych dla m. W «m aw y, Ł  dzi i Lublina, 

Na tern zakończono posiedzenie, 
Następne pojedzenie jutro o godz, 4, 

Jako pierwszy punkt wo rządku będzie głoso
wanie nań konstytucją, Przedtem o godz 1 
konwent senjorów zastanowi się n id  a., oso 
feem gł.sow#nia, nad pozostałymi jeszcze 
artykułami konstytucji,

Begera co do Śląska Cieszyńskiego, peezem 
wyznaczyła podkomisję, w skład której we
szli przewodniczący dr. Grabski, poseł Bobak, 
dr. Kunicki, ar, ks. Losdsin, poseł Osiecki 
i Zamorski celem łrń an ii dokuwentów i jik  
najrychlejszego prz>- dstawisnia wniosku o 
sposobie ich ogłoszenie,

K o m i s j a  p r a w n i c z a  uchwaliła pro
jekt ustawy o podwyższeniu eptat sądmneh 
w Małopolsce wedle referatu posła dr. Buska, 
Projekt przewiduje dwukrotne psdwyissenie 
stałych i procentowych nrlaiytcści w postę
powaniu sądowam, Komisja załatwiła nastę
pnie wedle referatu posła Federowlesa pro
jekt ustawy, wedle której gminy 1 inne 
urzędy komunalne megą zgłaszać umowy 
co do majątków Państwa z byłymi rządami 
zaborczymi do 80 czerwca 1921.

Zygmunt Lasocki, oraz starostowie Zaleski, 
Bawski i Jurystowski,

* W e wtorek była u Ministra skarbu 
dopalacja Gremium krakowskich spedytorów 
prowadzona przez radeę Izby hwdlowej 
Waehtla i przędłot^ła mu memorjst w spra
wie rozporządzenia Ministerstwa skarbu z 12 
listopada nakładającego n i spedytorów obo
wiązek starania o koncasie i składania 
bardzo wysokich kaucji oraz ograniczającego 
bardzo znacznie ten zawód jako przemysł 
wolny. Minister przyjął przychylnie przedło
żone mu zażalenia i przyrzekł daputaoji, i« 
wyda polecenia -rzędem celom złagodzenia 
ograniczeń zawartych w rozporządzeniu,

K o m i s j a  r o l n a  obradowała nad 
sprawą sprzedaży byłych dóbr kamery ksią
żęcej Izdebnika i Lanckorony, Uchwalone 
rezolucję, upoważniającą Bank Ziemski do 
przeprowadzenia pareslasji tyoh dóbr, pod 
warunkiem, że proces o unieważnienie kon
traktu kupna tyoh dóbr ma być de prowa
dzony do instancji ostatniej, zaś parcelacje 
ma się odbyć w eils  wskazówek Głównego 
Urzędu Ziemskiego Minister rolnictwa zd*t 
sprawę z wyniku spiawy około przekazania 
przez Ministerstwo spr, wojsk, sdsmobilizo- 
wanyth koni n i  cels rolnicze,

Krytyczne położenie Austrji.

Z komisji sejmowych.

K o m i s j a  s p / a w  z a g r a n i c z n y c h  
wysłuchała wyjaśnień wiceministra dr. Dą
browskiego, delegata Rządu Bratkowskiego 
w przedmiocie sejmowego wniosku pooła

K o m i s j a  i n w a l i d z k a  w ebeeneści 
drzedstawicieli związków inwalidów przyjęła 
15 artykułów projektu ustawy inwalidzkiej, 
opracowaną przez podkomisję. Dyskueję nad 
dalszymi artykułami odroczono.

Nasię sprawy.
* Z powodu oburzenia jakie zapanowało 

w Polsce wskutek listu kard. Bertrima do 
kleru górnośląskiego, postanowił Watykan 
wysłać Mor. Ogno charge fa f fa im  Stwfiuy 
Apostolskiej w Wiedniu na Górny Śląsk 
msgr. Ogna, który jutro przybędzie do Bzy 
mu, uda się po konferencji z Papieżem i 
kard. sekretarzem stanu na G, Śląsk i pozo- 
stsnie tam przez cały czas głosowania,

* W  kolach lewicowych czynią stara
nia o odroczenie glosowania nad konstytu
cją do 15 stycznia 1921

* Dzienniki podają, ie  na stanowisko 
Ministra kolei wysuniętą została kandydatu
ra p. D ibrzyekiego prezesa poznańskiej dy
rekcji kolsi. .

* Frsegląd Wiecsorny podaje: W  Ma
łopolskich kolach poselokich k«n anto, raną 
jest Dominacja wojewodów w Małopolsee, 
Brani są w rachubę: Delegat dr, Gtłeski, 
byty wiceprezydent Namiestnictwa i possł

-Wezera! odbyło aię w ministerstwie 
spraw zagranicznysh przyjęcie przedstawi
cieli państw zagranicznych, Minister spraW 
zagr, dr, Majer tudzież minister aprowizacji 
dr, Gifinberger i minister akarhu przyjęli 
przedstawicieli zagranicznych, przedstawili 
im smutne połażenie Austrji i prosili ich, 
»by udzielili w ty er kierunku zapowiedzianej 
pomocy wszelkiego rodzaju w surowcach, 
kredytach i środkach żywności i to jak naj
rychlej, gdyż inacraj należy się obawiać jak 
najgorsiyoh ewentualności,

Delegat austr. _ ministerstwa skarbu i 
Banku austr.-węg. zjawili się dziś w  towa
rzystwie posła austriackiego S  chbcfia na 
pł.num komisu odszkodoweń, obradującej pod 
przewodnictwem prezydenta Dubois, aby 
z wielkim naciskiem przedłożyć żądania zwią
zane z likwidacją B nku austriackiego z u- 
względnieaiem art 206 traktatu pokojowego, 
Ułatwienia musrą być przrznanę, gdyż 'ta - 
czej żywotność Austrji mogłaby na tem 
ucierpieć i państwo zostałoby wpędzono n» 
d egg bankructwo. Komisja odszkodowań 
prosiła o rychłe wręczenia wniosków, którJ 
mają być przedłóż ne przez gubernatora Ban
ku ustr,-węgierskiego i zastrzegła sobie de
cyzję,

P*ai ezechosłrwzeki uwi«doraił p jsła  
austrj. ekkgo w Pradze dr. Msrka, że ze 
względu na zaburzenia komunikacyjne ni 
auitrjaekich stacjach granicznych, ludziti z« 
względu na możliwość strajku kolejarzy hę 
dz*e wstrzymmy dowóz wepla do Austrji 
z wyjątkiem węgia, przeznaczonego dla kolei. 
Przedstawicielowi Austrji udtło się odwieźć 
rząd czechosłowacki od z&miersonegs wstrzy
mania dowozu węgla, at li muszą być poczy 
aione zarządzenia, aby komunikacje na siu 
ejach graniowych odbywała się sxyba)@j i by 
nie ńaitępow-kł- grom idienie się wagonów.

1)

Antinous w  aksam itnym  óeracie.

I.
Dwadzieścia lat temu, w nędznym, odra 

panym poko<u na-pośledni*Jsiogo hotelu wta- 
uiku Bu. dts B uuk Astt w Paryżu umarł 
Osftar WMńe. W k.iks dopiero dni póżaiej 
zaskoezoae nowiną dzi.nn ki doniosły o jeg* 
p«g z >bl9, p«d» reóU ąc •ulemistyczsia, żo un 
eortoge nombrtux ne suwit pas son deuil.

J.Li i  aa irewną „aro & ż jeia", prostą 
paką z desek sosnowych, szło siedem osób, 
z tych kil-a przypadkowo. Na obd«rtyia wo 
zie pegrt b o « y m wisiał wieniec z a i f is  m : 
A  mon locataire... cd wl ćtciaiela hoteiu, N e 
Lyis aki świetnego King L ocebęi Klwardz 
V II , ani ksiąiąt B^go^aa, aai wielbionej i 
uwielbiającej Sary Nerahardt, ani Brdów, 
ani sjmboliatów, ani reporterów, Na zapo
mnianym przez bogów i ludzi cmentarzu 
B i;neu x grob jogo przepadł wśród mnóstwa 
innyth mogił roi tratowanych i bez imienia,

Jeżeli chrześniak króla szwedzkiego, 
Oskara, myślał kiedykolwiek o śmierci, co 
jest zgoła wątpliwe, — to nie m ógł nawet 
w  kurczowym uścisku zmory wyobrazić so
bie takiego zgonu i takiego pegraabu. Życie 
nanezjio go wierzyć w radość i szezęście. 
Miał do tege wazystkic prawa i wszelkie 
warunki,

Młodość upływała mu w atmosferze 
westchnień, oklasków i zachwytów, którym 
przysłuchiwał się ubrany jak maty Achiiles, 
w su ty  dziewczęce, Z promykiem genjussu 
ne jaBnem czole szedł przez zwarte szeregi 
swych wielbicieli, młodych i starych.

Po rodzicach wziął puściznę kultury, 
starej i wytwornej. Z ojca archeologa i matki 
pewisściopisark,, krwią aięgał do ubóstwia
nego przos Betudelaire’* i Balzaka Maturi- 
na, ojca lady ttiids. Chował cię i rozwijał 
w świeele ludzi najwyższego tyyn, wśród 
marzycieli piękna i weiności, na płodnej zie-1 
mi irlandzkiej, Nazwisko W ilde nie m rg ło l 
być laisjakio: mówiło c czasach drapieżnych |

i dzikith wikingów, którzy ns brzegach cie 
mnego m ona zbudowali na kościach swoich 
ciche dwory wiejskiej szlachty irla tdrkiej.

W ypiessciocy dł«ńmi kobieeenr, usy
piany pochwałami na niezdobytych jeszcze 
wawrzynach 0 .skar W ille  wchodzi w życie 
z dumą i poczuciem wyższości naszego Julka. 
Atoli góruje pad nim o cats niebo szczę 
śe-em, dzieckiem szczęścia, W  Uniwer
sytecie otrzymuje medal złoty, a niedługo 
potem jego wiersze rotehedzą się w ciągu 
tra ch  tygodn w sześoiu wydaniach, Napi
sany w r. 1878 poemat „B arem a" utwier
dza go w przekonaniu, zs powodzenie iść 
będzie śladem jego twórczości błyskotliwej 
i jasnej.

Wildo wystąpił, jak młody Alkibiaio*. 
Chciał błyszczeć, olśniewać, chciał, żeby o 
mm mówione. W najgorszej chwili, w bi 
żeńskim stroju więzisnym dozna rozkosznego 
dresiniu, gdy jeden z towarysiy niedsli 
zacytuje przed mm „D oriaia Graya*. 
W  pełni zaś roskwitu ebiecująoy młodzie
niec chciał odróżaić się ed innych, odciąć 
ostremi nonturami swą elegancką sylwetkę 
ad ogólnego sziregc tła,

W „estetycznym* przyodziewku, któ
rego pointę stanowił fantazyjny beret aksa
mitny stał się postacią znaną i zagościł na 
łautach pism humorystycznych.

Jegc karykatury sptzedawano na wido
kówkach i rysowano je  na pudełkach od cu
kierków, SuiliT.n wystawił gc w swej ope
retce „Pttienee*, t  u n is Faginowski napr- 
sal c mm powieść. Eatuzjastyesny słuchacz 
iuskina, który wócczas w Oxfordtie wykła
dał histerię sztuki miał d9kładne poczuek 
kim jest i tak mawiał: „Dziwaezuaść str ju 
może być usprawiedliwiona jedynie przerafi- 
nowaniem kuituralnem*.

Wilde jw i wówczas peetą i to w du
chu zapomnianego, a subtelnego Keatsp. 
Oprócz zbierkn oksfordzkitge i „Barsnny* 
wiele wierszy rozrzuci po czasopismach, 
skąd po diiś dzień nie zostały wytewionc.

Wiersze te nic są niezwjkto, W  ten 
sposób i na te sa-ne tematy rym of no po
dówczas w całej Anglji, Iw cia tj wlsi^k pa-

siadają ose w tej radości życia, jaka raz- 
brzmiewa tak potężnie w całej twórczości 
autora „Djriaaa Graya*, W  obrobieniu ar- 
tystycznam zaać wysoki takt i misterno, 
delikatne C}»elewawie formy człowieka, rox 
miłowanego w pięknych kształtaah, Są tam 
cała naszyjniki szlifowanych kunsztownie 
klejnotów i czary ozdobne, orzeźwiającym 
napojom nalane i jakby zwioreiadsłka et-u 
skie z kości sleniemoj. Angielska krytyka 
omawiając pierwszy tom jego poezji zarzu
ciła mu nieśiisłości w dziedzinie zoologii i 
botaniki (zeb. Saturday Retńeo z 28 Upea 
1881).

„BtTcnna* jest dytyrambem. Wiele, 
bardzo wiolo w poezji W ilde’a jest pediiwr 
dla ziemi wteskiej. T»m uczył się kichać 
D*ntego, którsmu wypowie niezrównanie 
subtelne pochwały w swych „Ietentiens* i 
którego „Piekło* ezytió będzie w chwilach 
najwiękazsj udręki, wówczas, kiedy kiida 
iuni książki wyda mu się mdłą i baz 
trsśsi,

Z cieniów ; starej kultury, śpiąeej na 
omszałych głazach BtTenny, z wonnego 
milczenia jej lssów pinjewyeh, z melancholii 
czarnych f i l  morza, bijących o daleki brzeg 
wyleniła się przed nim liljowa dziewica o 
tęsknyzh oczaeh i przeszła koło niego, jak 
eon, w srebrnym zamknięty krysztale.

Głód wrażeń i pragnienie bitwy kiero 
wały okrętem, który wiózł Oskara W ilde’a 
do Ameryki, W głównych niastacb Nowego 
Świata zat z r  iwasłsię fascynujący conferencier 
i odsłaniał zaniepokojonym Amerykanom ś >iat 
piękna wyrafinowanego, o omdlewającej woni 
zwiędłych róż,

Mówił • wszystkie*. B jły  to iskrzące się 
dowcipem, rozświ iJone ntedzieńczą faatazia 
manifesty na er ej sztuki, subtelnej i nerwo 
wej, wyciągniętej z zićt e iłe j naszej kultury 
tysiącletniej, upajającej przeto i niebezpie
cznej dla dusz prymitywnych i grubych. Od 
czasów „boakiegc wesołka* Dickensa żaden 
autor ongieiski nie odbierał w Ameryce ta
kich trijumfow, Postęp byt snaczny. Dickens 
bowiem sin ił, jak Sylen w gromady pasterzy,

a Oskar Wilda ciągnął z dobrą nowiną Ejo
nizosa,

Amerykanie nie słyszeli nigdy nie ró- 
u i ’ e świetnego. Nie wyebraiaii sobie, żebi 
ktoś mógł łączyć ussoność solidną z p#e> 
cką fantazją, lotny un_ sl krytyka, operują
cego afur zmimi i paradoksami z głębekiem 
ajęciem f ib u f j i  sztuki i życia i żeby ktoś 
potriifił to wszystko wypowiadać z kobiecym, 
isieśeiwym wdziękiem. Amerykanie pokochali 
go, jak bryga idii kochrą  „dziewczynę z pół*,' 
która niesyodnanie w chłodną noe zasięlzii* 
arzy ich rg%',sku, albowiem Amerykanie z 
lat oaiemdtksiętyćh byii jeszcze tacy, jakimi 
ich widniał i tp istł Sienkiewicz.

Amerykanin wywarli na nim na ogół 
dość sympatyczne wrażanie. Byt rozbrojony 
ich prostotą, a tam gdzie chcieli go zadra- 
cnąć, odnosił nad nimi zwycięstwo impo
nującą poitiwą gentlemani angielskiego. 
Przez całe życie walczył jedynie przesiw prze
sadzie, opartej na głupocie. W  Ameryce >»ś 
tego nie eeotkał. Nie przis&kadzzte mu to 
jednak opewiadać o nich niesłychane histerje 
w salonach paryskich. TwieruJł, że w jednym 
miejcie w T*x«r, w kasynie, widział nad, 
krzesłem yjan sty następujący napis: „U p rą  
sza się nie strzelać do grającego, albowiem 
ma on najlepsze cbęci*. W krótkim szkicu 
p. t. „W  tkania z Ameryki* z ironią, ale ła 
gedaą i dobrotliwą mówił o iob Rieyrawdope- 
dobuiij praktyszneśoi i wyraził obawv żeby 
kiedyś nie i»chd#li Koloseom nakryć da
chem azklauym i zrobić z niego htli targowej.

Wilde nie przywiózł z Ameryki worków 
złota. Nie był do tego pc pusta  zdolny, I jego \ 
prelekcje i przygodne wydawnictwa przynosiły 
znaczny dochód, który natychmiast pochłe; 
niały o wiele znaczniejsze jeszcze „wydatki 
reprezentacyjne“ , albowiem występowit za
wsze nad«r okazale. Bisztę stracił w grat, 
de której zaciąmęii go jacyś oszuści w No
wym Jarku. Przeliczył się również co de 
pewodzenii swego młodzieńczego melodra
matu „Wiera albo nih,liśei“ . Sztuka n yn ła  
nieodwołalnie,

(Ciąg dalszy nastąpi),
Jan lartmAowfr-
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Gdy co zbierać -- to gotówkę,
Gdy 00 kopić -- „StiljooGwkę“
Gdy co wydać ~ tysiąc mały,
Gdy co wygrać -- miljoo cały.
Do dnia 3l-go grudnia jeszcze 

t y l k o  I O I O  m u r e K .

Ze świata.
■= So«jalistyci»* konferencja wstępra 

ach waliła zwołać aa 22 litego 1921 de Wie
dnia międzynarodową konferencję socjali- 
atyezną.

mm Zaproszenie L 'g i Narodów wystaso- 
w&ae pod adresem Stauów Zjednooronych, 
do wysłania swego Z-stjpoy d<» komisji, x»j- 
mująsoj eig ogólne** rozbrojeniom, zostało 
przez Amerykę ed rzucane,

«  Poseł i marjkaótki przed nieda mym 
czasom pogratulował ministrowi spraw aa 
granicznych, i  powoda zamisrzonego wystą
pienia delegacji argentyńskiej w Genewie 
i oświadczył, i i  Stany Zjednoczone steją aa 
tern sam«m stanowisku. Przedstawiciel agon 
oji Harasa zasięgał w tej sprawie a kompe- 
teatcege iródla informacji, a mianowicie: 
esy w sprawie tej istnieje układ. Otrzymał 
oa edpowiedi ie  układu między oboma kra
jami Hie m», a istnieje tyiko sgedaość po
glądów Argentyny i Stanów Zjednoczonych.

—  Bsąd Bowiecki polecił zawiadomić 
rząd łendyński, iż ntjwaintajsze postanowią 
nia układu handlowego aagitLko-rosyjskkgo 
zostały prac* sowietów uznane za nadające 
eię do przyjęcia. Biąd sowietów prosi je 
dnakie, aby na najbliższej konferencji om6 
wiono jeszcze pewne szczegóły, zanim by na- 
ctąpiła definitywna raty fi racja układu.

—  Delegacja argentyńska odjechała 
* Genewy.

—* Wezoraj odbyły *ię rcjbory prezy
denta związkowego Ausirji. W  czterech g ło 
sowaniach kandydat chrześcijańsko spoIe .$nj 
dr, Kienbcck uzyskał 191 głeaów, socjalista 
Beitz 85 głosów, kandydat naredawców l ie  
mieskich Diaghoffir 29 głosów. A lsah tse j 
większości, czyli 198 głosów nie otrzymał 
iaden z kandydatów, Ponowne głisowanie 
•dbędzle się na dzisiejszem posiedzeniu.

Księgosusz*
Magistrat m. Lwowa ogłasza:
Podaje się do publicznej wiadomości, 

»• w mieści# Lwowie wybuchła zaraza u by
dła rogatige, zwana księgo suszem,

WakuUk tego ustanawia się Komisję 
Pomorową dla miasta Lwowa i okręgu z za- 
dresem działania przewidzianym w postano
wieniach ustawy s 29 lutego 1880, 1. 37, Da. 
5* b . w zg lę iiie  z 6 sierpnia 1999, 1. 180, 
Dz. u, p.

Przewodniczącym tej Komisji j«st na 
Podstawie zarządzenia Namiestnictwa we 
Lwowie p, M&ij&n Strowbki, państwowy star- 
**J lekarz weterynaryjny, który urzęduje w 
Departamencie IX, Magistratu (aa 2 piętrze 
*  ratuszu) w godzinach popołudniowych 
•d godz, 1 do 2.

W  celu stłumienia zsrazy wydaje się 
•wstępujące zarządzenia:

1, Wyprowadzanie bydła zc stajen w 
**ręhie miasta Lwowa jest bezwarunkowo 
"b ro n io n e ;

2, Zakazuje się wywożenia słomy, sia- 
11 i gneiu poza obręb Lwowa;

8. Zakasuje s k  odbywania targów na 
!j«oi#wlaae zwierzęta przeżuwające, t. j. by- 
**a rogate, owcs i kozy — wyjęte z pod 
leS® zakazu jest bydło, przeznaczone na m i  
P*d warunkiem, ie  wprowadzone na targe- 
Wi, e zwierzę, opatrzone będzie wystawionym 
Przez Komisję pomorową paszportem;

4. Świnie i drób muszą być stale trry- 
**ł *e w zamkniętem miejscu, spotykane zaś 
P®*a tem miejscem, będą przez powołane do 
tego organa zabierane i poddawane rzezi;

5. Psy trzymane w obejściach, w któ 
*Jch znajduje się bydłs przekuwające, winny 
tyć stała dniem i necą uwiązane, względnie 
**mknist~, gdyi w przeciwnym razie będą 
Obrane z domu i natychmiast zabite — za- 
®*em przymus ksgańcewy ednaśnie do tych 
P»ćw niema w zupełności ssstosowanis;

fi. Katdy właściciel bydła rogategc, 
•*lee i kóz, tbow iąiaty jest bezwzględnie

donieść natychmiast w Komisariacie ed&ośnej 
dzielnic; o spust* leienyeb u zwierzęcia obja 
wach choroby, której oznakami są : brak 
ehęd dc ja^ła, wstrzymania oddawania krt*, 
biegunka, łzawienie, wypływ ż nora, ciężki 
oddech i wf^eerne o?I*.bia$ie;

7. Każdy właściciel bydła ragateyo, 
świec i kóz, jest obowiązany dosieść sa jjó - 
śsiej do 24 g 3#zin w Komisarjs- 
C’ a o przybytku i ubytku w staBte bydła 
rogatego, owiec i kóz oraz e śeaie?«i tych 
zwierząt wśród objawów choroby wewnętrznej;

8. W  kat dym wypadku rzezi s konie 
cifiośd  — e ile mfęso nś» być użyte do spe- 
iycia — musi być wraz z organami wewnę
trznymi pFZ*dst wfcne do egiędzin Komisji 
pomorowej, wwętrsncści tych przed oględzi
nami ale wolno usuwać;

9. Wzbroniony jest przywóz wozami d* 
Lw owa: szmat surowych, nk£r, sierści, rogów 
i racie;

10. Przywóz mięsa kołowo do Lwowa 
dozwolony jest o tyle, o ile ono zaopatrzone 
jest certyfikatem, podpisanym przez lekarza 
weterynaryjnego, przy wyc śaięciu jego pie
częci; mięso sprowadzone do Lwa w a i pro
wincji bes wspomnianego certyfikatu ulegnie 
aa rogatce konfiskacie bes prawa żądania 
wynagrodzenia;

11. Osobom obcym, t w szczególności 
handlarzom, pośrednikom, rz?żnik«m i ma
sarzom, wzkroniory jest w ftę.i do z*fród, 
w których są umieszczone zwierzęta przeżu- 
wające;

12. Właściciolom zagród, w których 
Btwicrdsono zarazę, wyda Komisja pomorowa 
H czefółewe zarządzenia;

18, Stajnie aa bydło, owce i kozy, mu
szą być utrzymywane w a alei/tej czystości 
i debrze przewietrzane. Codziennie wyrzucony 
ze stajni gnój, winien być składana w zbio- 
niku i polewany świeżo gaszenem wapnem; 
wywożenie gn<>ju dozwolone jest sa osobn ej 
zezwoleniem Komisji pomorowej;

14. Za sztuki bydła rogatego, owiec 
i kóz, wybite z urzędu z powodu stwierdzenia 
u nich księgosusru, lub podejrzenia o tą 
chorobę, wy łacać bgd.ie Skarb Państwa 
właścicielom ty.htd peme odszkodowanie w 
wypadkach doniesienia o chorobie w  zakre 
ślcnym wyżej terminie — zatajenie natomiast 
epewodoja wybinio bydła bez odsskodowania, 
n^dto pociągnięcie właściciela do odpowie
dzialności karnej.

Zawiadamiając o powyisiem, oznajmia 
r ę ,  te we wszystkich stajniach wc Lwowie 
pnepro wadzą uprawniona do tego organa, 
rewizję bydła, owiec i kóz.

Organom tym odpowiednio legitymują
cym się przed przystąpieniem de czynności 
urzędowych, seohsą interesowani właściciel# 
zagród udzielać wsielkieh isforaacyj i jak 
najdalej idących ułatwi ń ze względu na do
bro ogółu, oraz bezwzględnie zastosować »ię 
do wydsnych przez nich zarządzeń.

Przekroczenie a iniejszych pizepisów 
k srn e  będzie po myśli powołanych na wstę
pie ustaw-

2s Związku sędziów Małopolski.
Sekcji Lwowski,

1. Uchwalane o d je ś ć  się do Prezy- 
djum sądu apelaiyjaejEo o przyspieszenie wy
miata i wypłaty dodatków starszeństwa dla 
sędziów eądu okręgowego we Lwowie i są
dów prowincjonalnych,

2. Sprawa wydania ustawy emerytalnej 
przedstawia się jako uzgl jC- ze względu na 
intoresa starszych sędziów i opłzknne ste- 
sueki emerytów, wdów i sierót, wtbe eze 
go postanowiono wniość memorjał de Mini
sterstwa sprawiedliwości aby ze swej strony 
dąiyło do jak aajryaniojsztgo uregulowania 
tej sprawy. Pozztem gt. komitet prac. państ. 
czyni zabiegi, do tego samego cola zmierza
jące, o ile idzie o cgół urzędników pań
stwowych

$. Kol. Haiatann podaje de wiadomo
ści, ie  na ostatcicm posiedzeniu gl. komita
tu prsi państw, skonstatowane, ie  wszystkie 
zainteresowało sfery urzędnicze zatw erds ły 
prajckt rcgnUsiiin, Żądacie nasze, aby przy
znano Związkowi dwa głosy stanowcze w 
obradach komitatu (zamiast proponowanego 
p?zez Komitat jedotge głosu), przyjęto buz 
iadnej opozycji i pojta^w ione pedtać p«d 
formalną uchwałę na najbHiszem posiedze
niu komitetu. W skrawie unormowania pra
wa wyborczego urzędników psń.twowych — 
uchwalił komitet wnieść pm ownie memo- 
rjał (opraecwsny przez dr. Starzyńskiego) ze 
BtsRowcsem iądsnlem, aby uchylono posta
nowienie projektu u>jtawodawezego, ie  urzę
dnik państwowy nie m oie kandydować w 
swoim okręgu ursędowym i ie  urlop na ezss 
pełnienia funkcji p»«elski*b miałby być bez- 
płftnym, oraz z tam dalszem iądaniem, by 
odnośne postanowienia o prawie wyb?rcsear 
urzędników, pomieszczone były w samej kon- 
■tytneji Państwa.

4 Pismo Komisji orgaa-fz&ayjaej w Cię 
stichowie, zawier»ją e olpow iedi na nasze 
pismo w-sprawie załeieni* Związku sędziów 
skiego, któryby ebjąl wszystkich sędziów i 
i prokuratorów na esłym obszarze Bzeezypo- 
s?o!itej, przydzielono dr. Frsnfecmu do zre- 
ferowania i yrredłoieula wniosków na naj 
b” i 3*f.a» posirdsenfu W yfcf*Tu.

6, Prz«dyskntowaao jedaą sprawę oso 
bielą którą uznano zs poufirą.

ijano imunmiisiiiLi j i Lg»WM»m^m—ą— pp—i—

Gwiazdka dla żołnierza.

Z Komitetu Obrony Państwa komuni
kują:

Dl* UTządiesia „Gwiazdki* dla łołaie- 
rzy w »olu i dl* ćfłaierzy załogi utworzył 
sig z dclłgatów wszystkich instytucji opieku
jących się iołnierzem zdrowym i chorym 
osobny Komitet Gwiazdkowy pod hrnorowem 
przewodnictwem ks. Arcybiskupa Bilezowske- 
go, Gsneralnefo Del?gita Gałeckiego, Gene
rała Lamezana i Prezyeenta Neumanna, Na 
czole Wydziału Wykonawczego stanęli p. Ja
dwiga Bogdznewiczowa i generał Linda. Ko
mitet Gwiazdkowy obejmuje swą akcją wsiyst- 
kich kołnierzy załogi lwowskiej i dąijr do 
obdarowania jrszjBUich iotaiorsy znsjdoją 
cych się w poiu, itórych formacje sabatowe 
znajdują się wa Lwowie, wedle wjkaiów do
starczonych przez władz* wojskowe,

Poniewai dosił* nas wiadomość, i i  nie 
które osoby zbierają składki na urządzeni* 
„Gwiazdki* dl* poszczególnych oddziałów 
wojikowy ;h (bataljonów, baterji) objętych 
ju i akcją Komitetu, przeto zwracamy się do 
fuuliczaości z prośbą, by składka swe datki 
tylno na listy eiładkoWe podpisane przez 
Komitet Gwiazdkowy, badając przytem do 
stadnie, czy osoby inkasujące d ;tki posiada
ją legitymacje wystawione przes Komitet do 
odbioru pieniędzy i darów w naturze.

Za sposób uiyoia datków pies ętiych  
i d*rów w naturze, złoienych do rąk samo
rzutnie powstających organizacji, Komitet 
Gniazdkowy i Kwartet Obrony Państwa) 
którego Komisja kasowo^rewizyjna ma obo
wiązek btdać opo.ćh i o lou iśe  auiyeiafun- 
diszów pochodzących ze składek publicznych) 
nie mogą przyjąć webee społeczeństwa od
powiedzialności,

Zast. przewoniszącege:
Jan Wasung,

Przewodniczący Komisji kasewo-rewizyjnej: 
Dr, Wikior Hamertki, *

Wywiad z prof. Askenazym.

Korzystając z pobytu w Faryiu prof. 
Szymona Aakenazego, delegata Polski do 
L-gi Narodów, pr*e(stawiei«l Ag. Tel. Eiat 
JSi/ross swróeił aię doń z prośrą o edpo- 
wiodś na następujące sapy tanie:

— Jakie wrtśeaie odniósł Pan w An- 
glji co do nastroju angielskich kół umysło
wych i społecznych, oraz sfer iządowych 
wobec Polski w kwestii litewskiej?

Pr»f. Askenszy oświadczył ee następuje: 
Naogót wrhienie było nadspodziewanie de- 
datme, Od peczątku konferencji pokojowej 
i i  do ostatnieh czasów Polska wkaidej nie
mal dziadzinie, ezy to idzie o Gdańsk, czy 
q Śląsk, ezy o Galicję Wschodnią, a zwła
szcza pedesas tragicznej walki z bolszewika
mi spotykała aaprzeaiw siebie pelitykę urzę
dową angielską, To tak dotkliwe a ponie
kąd moina powiedzieć niezrozumiałe zjawisko 
k»**łe mi eazekiwać w szerokich kełaoh 
Auglji analogicznego nieprzychylnego Polsce 
nastroju, Dlatego tei właśn>e stwierdzam, ie  
wobec tauiago oczekiwania — edaiostem 
wrsieuie wręcz odmienne. W  najbliiszych 
mi oczywiśeie kotach naukowych istnieje 
siozera zupełnie uświalamiona sympstja dU 
Polski. Wymiaaię takich znakomitych histo
ryków jak sir Prathare, doradca historyczny 
Foreign Office podtaas konfereneji pokojo
wej, rektor uniwersytetu londyńskiego Ernest 
Bsrker, mieister oświaty i członek Baty Ligi 
Narodów, a bhiszy mi kolega po fachu, bo 
historyk dsty napoleońskiej Fisher i wielu 
ift»reh. To samo dotyczy Oiforóu i Cam
bridge i E śynborga,

W Bierach społ^csnyeh wielkie i sym
patyczno zainteresowanie dla Polski zauwa- 
żyłem zwłaszcza w kołach przemysłowych i 
to wtaónie starotncielsrJch, wyobraiającyeh 
najlepiej tradycje „Gity*. Z kołami temi 
zetknął mnie nasz bardzo pracowity radco 
handlowy w Londynie, p. Goldstand. Te po
ważne koła, idaje się, najmniej pochwalają 
dotyebesasewą nieprzychylną Polsce poi tykę 
niektórych organów „Foreign OiLee*, gd ; t 
w miarę konsolidacji Państwa Polskiego, 
uwłaszcza od ostatniego odparcia nawały 
bolszewickiej, widzą dla siebie u nas obszerne 
pole działania w porcie gdańskim na Wiśle, 
we flocie handlowej polskiej, naszej produk
cji drzewiej) naftowej i t, d,

O* się tyczy osiem ików, to zdaje się— 
nieJośó korzystamy z gościnności pras? an
gielskiej, w znacznej części dobrze wobec 
nas usposobionej. Moglibyśmy zbłIiźć tę 
g cśe iu ę ' nawet w prs-ie, mającej pewne 
irpbec nss uprzedzeni* — dla -ryrłięnia 
stauowiska pclskifg;: w cał«m szeregu zaga
dnień. Dotyczy td rskte bard*® wpływowych 
w Auglji miasięc^rików. Mnie osobiście
udzielono gośiisnrśei w '» ;ehi pismach,
między innam (iuartwly Rmcw, Ple sądzę,
ie  kaidy iŁtcUgajtny Foiak »;óg?by ją  tam 
zuaJri*.

Żle ie  nie stirauey r>  o to. 2te, ie  
tem baedrie, ir.ee naredy mają w A sc lji
swojo włatue wydawnictwa, jak ». p. Bo- 
sjanie IM  New Ruetiz wydawaną przez 
Milukews, bawiącego obecnie w Lendynie. 
Mogę tylk* wyrazić n^olswasi#, i »  wydawa
na pc4ez»s wojny przez pana M*jd«wicza 
prezesa Fólith informcUion Oommitee przy 
udziale paia Augusta Zalewskiego Fol/uh 
B/tview prsestzła wychodzić, kiedy najbar
dziej była petrzebna,

Im przykrieisze doświadczenia z orjon 
taeją Foreign Office, tem bsrdtiej powinno 
nam zaieieC, aby wpływać na szeroką «p|. 
nję w kraju t„k wielkiej swobody jak An- 
glja, Go się tyczy kół rządowych — to. o 
il» m hfcm  spysohność % niemi się zetknąć— 
dsstrzegł^m p f f * ,  uprzedzenie przeciw P ol
eca raciej u ergspów nitBzyeh. NstcmioBt i  
niektóry h osób ua 4*howćbks h pierwszo
rzędny jh (zastrzegam, ie  nie » i* ł«m  sposo- 
baośd widzieć papa premjora Lloyd Geor- 
ge’s), oraz u kilku wybitnych członków par
lamentu. (Zaetrzegan, ie  będąc wezwany 
io  Paryż* musiałrm wyjechać przed otwar
ciem parlamentu) — dostrzegałem raazej 
istotną iyrzliwość dia Polski oraz uczucie, 
ic  ksnsodslicja silnej Polski leiy w intere
sie samej Anglii i pewną tendencję napra
wienia t«gs co w dotyehcz*sowych stosun
kach polsko angielskich pozostawia jeszcze 
do tyczenia, W  konkluzji powtarzam, ie  
wraienie jest dodatnio, jeśli nie w tej chwi
li — to mam nadzieję na najbliiszą przy
szłość.

Zastrzegam jeszcze najwyraiaiej, ie  tak 
poiądsną naprawę stosunków polsko-angiel
skich i zk iien ie  polsko-angielskie wye- 
broiim  sobie bes najmniejszej ujmy dla sto
sunków polskich z Francją, której tak wiel
ką winniśmy wdtięcsaość. Według mego g łę 
bokiego przekonania Polaka winna być czyn
nikiem niedzieląeym, ale łączącym, zdrową 
politykę angielską i francuską,

Oo do sprawy litewskiej, to mogę tylko 
mówić o wraieniach jakie wyniosłem z kon
ferencji Brukselskiej, Przedstawicielem A a- 
glji był tam p, Balfour, którego ed&awaa 
znam nietylko z jege działalności politycznej, 
ale takie % działalności nsnkowej, zwłaszcza 
filozoficznej.

Osobiście pssnałem go dopiere w Brn- 
kziialji. Trzymam się, ie  byłem prsygoteWn- 
ny w tej sprawie na wielkie trudności ze 
trm y prseżstawieieia Anglji Pan Balfonr 

jest si -szta jak wiadomo wujem Lorda Bo- 
berta Gecih, niipoi Jolitago człowieka i wiel
kiego idealisty ale Żywiącego, niestety, silne 
uprzedzenie do Polski,

Otói snów miałem niespodziankę: pan 
Balfłur z wielkiem umiarkowanym i bez
stronnością trsktował sprawę wileńską i 
skłonny byłbym raczej wierzyć, ie  przyczy
nił się nie najmnioj de psmyślnego wyniku 
cB'ągsiętego w Brnkselji,

Pragnąłbym w tym względnie widzieć 
aymptomsty rychłej naprawy stosunków pol- 
sko-angielskich,

W AŻ NE £ 
Dla urzędów 1 urzędników!

K l u c z
do obUczania^dodatkn za wyższe 
studja i czasowyeh wysług dla 

wszystkich kategoryj.
wyszedł z druku i jest do nabycia w ekspe

dycji, ul. Czarnieckiego 1. 12.

Cena egzemplarza 8 Mk. 
z przesyłką poczt. If Mk.

Broszura ta w formacie a°, zawiera dokładne 
sbliczenie dodatku, począwszy od 2*6°/0 de 

190%  i od kaid^ge terminu,

B S B H —

I I O I I I A ,

Lwów, dnia 10 grudnia 1920,

K nlnndnn.
S o b o t a :  11 gruśsii.
Rzym, kat.: Dtmszrgo psp.
Sr kat,: Stefana w.



Słowiański: WsjmJi* m.
Wsehód słońca o godzinie 7 minut 50 

rano, sachód o godz, 4 min. 0 wieezorem.
Temperatura e godzinie 11 w pslndni* 

— 7 stopni

— F arje  św iąteczne W w s h e d n le j 
M ałopolsce. Bada szkola-s krajowa zaną 
duła, te we wschodnie] ssąśei Maleneliki— 
ale tylko w tym roku — fe~je świąteczne 
B sirg* Naradzenia w szkełaeh publicznych 
Wt*eiki«ge typu, podlegających B idzie azkcl 
n q  krajowej fcędą trwały wyjątkowe ®d 
22 g r u d *  i a kr. włącznie do dnia 9 sty 
e » i a  1921 włącznie.

W zachodniej Małcpolsce feija  świą
teczne trwać będą, jak to ireaatą jo t ogło 
u o ie  osobnym ekolnikiea de Ł. 8 6 2 /»r , 
od 21 grudnia włąeinie, de 2 etyeisia 1921 
włącinie,

— Z  U niw ersytetu . Bektorat Uniwcr 
sytctu Jana K uim ersn  w i Lwowie podaje 
de wiadomości, te wjiay na Wydział lek*r 
ski titc  atfg> Uniwersytetu IU  tłcebaciów  
lat wyższych t. j. począwszy od 11. raku 
medycyny uskuteczniane będą w cs»aie od 
19 do 81 gruiaia 1920. Ogłaszane jut wa 
runki wpieu pozostaje bes smiany.

— S przedał ty ton ia . W dniu 18 gru
dnia 1920 r. (p miedziarek) e godiinie 4 tej

Sopołudaiu rezsprzedai pozostałych w m»ł«i 
ości po rozdziale is  miesiąc listrpad 1920 

materjałó» tytoniowych w trafi e składowa) 
Jadwigi Micewsk ej przy ul, Akademickiej 
1. 2 i w trafi ca składowni M ż e m  Sw i-na 
w kiosku na pl. Goluehowakich we Łwewie.

— P rzepisy  przepastkow e. Przekra 
csznie przez ce .by , cywilae l>aji Diiastru, 
Strypy, — »rte* Zborów, Płucbńw, Złoci ów, 
K rasie i Bag at po Z dżirj, dozwolone jest 
bai względu na kieruat-k jed»»ie w następu
jących puaktath kontrolnych: Uieieesko, Ske- 
romochy, Bacsacs, Prsewłoka. Barkaaew, 
Kupczyńse, Płotycza, Gi ana  Zborów, PIu- 
ehów, Złoczów, Krasne, Busk, Kamionka Str., 
Krystynopol, Bakal,

Przekrocz* nie powyibsej linji przez oso
by eywiine, iimieszkałe na terenie pr»* fron
towym i etapowym pried 1 cierwea 1920 se 
wschodu na iich ód  odbywa się na sasadiie 
prsepustek, wystawionych przez władz* admi
nistracyjne Z »r sądu Tarasów Prsy frontowych 
i Etapowych I ssej instancji bes wisy wtads 
wojskowych i iandarmerji. Przepustka bes 
dowodu osobistego, (patpert) jest nieważna

Osoby prsybyłe ma teren podległy Z*- 
rsądowi T. P. i E. po dniu i  czerwca 1920, 
pragnące pnekroesyć wymieniane linje s 
wschodu na sachód, missą się saopatm ó w 
poświadesenie włads admiaistracyjaych Z T 
P, i E. I ss"j instancji s wisą organu 04- 
dsiał II, Dow. Armji lub Dtwa. Okr. Gen. 
lnb Etapowego,

Osoby pragnące prsekroesyć pewyłssą 
linję w kierunku i  zechsdu na wschód, mn- 
ssą się saepatrsyć w przepustki od włąds 
admin stracyisych I-erej nst-nsji, wiględn<e 
• ile eą niestałymi miesskańcami B.ecsypo 
asol tej w stświadcsen e Policji Państwowej 
(Defensywy Polityesnej).

W  paśie 10 wierstowym no ebu stre- 
nach wymienionej 1 aj miestkańcy stali, 
smusssni do ciągłego p.stkrcezenia kord nu 
w sprawach familijnych, lub zawodowych 
otrsymuią s Komendy Pcl cii Państwowej 
wtględem Naczelników R ej*iów  stałe prze 
pustki koloru Bielonego, u/rawniaiące do prse- 
krecieuia kordonu jedynie w dsień, w pun
ktach określonych na przepustce.

— W yszedł z druku  Br. 110 „Dzień- 
nika Ustaw Rzeczypospolitej Polskiej* s dnia 
6 grudnia 1920 r,, sawi rający treść nasię- 
pująeą:

727. Ustawa s dnia 26 listopada 1920 
r. o wstrsymsniu spłaty dzierżaw i esynssów 
wieciystych w dobrach państwowych, na 
obszarze b. zaboru rosyjskiego.

728. Traktat międsy Głównemi Mocar
stwami sprsymierEenemi i stowsrsyszenami 
a Pelaką, podpisany w Wersalu 28 eserwca 
1919 r., ratyfikowany u«ta<aą i  dn<a 81 lipcs 
1919 r „  Dr, U, Nr, 85/20, pos. 199.

Protokół złażenia dekuraestów ratyfi
kacyjnych Traktatu, podpisanego w W#r*a'u 
dnia 28 czerwca 1919 r. pomiędzy Stanami 
Zjedaoesoncmi Ameryki, Cflssretwam Brytań 
akiom, Francją, Włochami i Japenją s jednej 
strony, a Polską i  drngiej.

729. Dskret Naczelnika Pańetwa z dnia 
19 llskpada 1920 r. e wywłaszczeniu n!eru 
ehom«ś«i na rzecz budowy kanału żeglugi 
Buf-W> rssawc.

720, Rozporządzenie B*dy Ministrów 
X dnia 18 listopada 192C r „  w przedmiocie 
obliczania dodatków d n żsź  sianych do npo- 
aażenia osób wo skowych.

721, Bozpcrządzeaie Ministra b. D M  
aicy Pruskie' z dnia 26 listopada 1920 r., 
W przedmiocie terminu dodatkowego ostem
plowania kart de gry,

722, Rozporządzenie Ministra Kolei Że- 
la n y ch  z dnia 29 listopada 1920 r., w przed-

wlocie f U n y m m  t u f i  osobowych na 
wąskotorowych kolejach państwowych n* 
obisarse Warssawakioj, Btdemskiej; Krako
wskiej i Lwowskiej Dyrekcji Kolei Państwo
wych.

Śarostowanie do Traktatu Wersalskiego 
(D i. Ust. 1920 r., Nr. 85, poi. 390).

— R epresje b o ls ie w ie k ie . Dowóditwo 
6 Armji Oddz, II, komunikuje: Wojska so 
wfoekie stosują represje wiględem pelsriei 
ludności wiejskiej w pograniczach, rabująo 
jej mienie i wywołąc wteściam polskieh w 
głąb Bosji sowieckiej.

f  8 . p . A n ton in s Łazow ska. Dnisi 
12 lictopada br. w Częstochowie w sabładiie 
św. Antoniego zmarła ś. p. Antonina i  Ta- 
beeski' h Krzywda Lisewska.

Urodsona w r. 1840 w siemi wileń
skiej, zmarła była w r. 1862 areaitawana 
*a uisiał esynny w pcwataniu w partii 
Narbuta i skazana na sesłanie do ciętkicb 
robót. W  dr« is  j na 8yber>ę w więziantu 
toboiskiei i wcięła ślub s» skazanym rówuiei 
do cięłkich robót ś p. E i«ardem  Krzywdą 
Łatcwsk m, doktnrem medycyny. Oboje ad 
ty  wali cieikie roboty, potem „osiedlenie* 
■a Syberji i w Bosji eentralnel S. p, dr. 
Lisewski smar* w gnb. sawi ńskiej, zaś 
ś. p. Anteuina Łazowska wróciła do krajn, 
gdzie poświęsała się nadtl eichej pracy 
społecznej.

— Zn d n u ę ś .p .  Aleksandra H isk ie g o , 
skarbnika i pre»*ss Towarzystwa Dzienn ka- 
rzy polakiih we Lwowie, odbędzie się Mesa 
św. jutre w sobotę o iods. 9 rane, w Ba
zylice arih .kaUdralnej obrs. łac. we Lwowie,

— Z  Tow arzystw a n n n ciyn le ll szkół 
śred cish  i  w yższych. W y«zi»ł Ztrządu okrę 
g w go we Lwowie uchwalił wsaólnie z Za
rządem Polskiego Towarzystwa Podagogicsna- 
go prsekszać Komisji histeryezao - pedagogi 
esc ej Mnisterstws W. B, i O. P, Polskie 
Muzeum Sikclae we Lwowie, które powsteło 
17 lat temu dzięki wspólnym wyeiakom obu 
towarzystw, Jednym z głównych waruików 
um«wy ma być ten, łe  Muzeum szkolne ma 
saweie pozoetzć we Lwowie. Tym  sposebem, 
jako państwowa instytucja, opart» o państwo 
we środki, Muzeum to, posiadające wiele 
cenuycn ks ąt^k i okazów, jedyne musonu 
szkolne na ziemiach polskirh, będzie mogło 
lepiej n ii dotychczas spełniać swoje wsłue 
zadania,

Dalej Wydział zajmował się projektem 
pragmatyki sluibowej nauczycieli i ustalił 
twoje sUscwiako wobec niej. Po ponewnej 
dysknji na obszerniejszej kenfereaji, którą 
Wydział w tej sprawie zwoła, postulaty To
warzystwa bęlą  przed 15 b. m. pnedstawio 
ne Ministerstwo,

Uchwalono równie* poczynić kroki w 
Ministerswie, w sprawie odbieru nauczycie
lom szkół śre lnich prawa uwolnienia od cze 
snego w ptń«twowych szkołach średnich, 
gdy nauczyciele szkół powszechnych to pra
wo posiadają.

Załatwiono kilka spraw osobistych, po
leconych Zzrządowi przez Koła prowincjo
nalne.

— Fareelncja d óbr żyw ieek ieh . Z 
Warszawy donoszą: Okręgowy urząd ziemski 
w Krakowie zwrócił się swege rsasu do Mi
nisterstwa Bolnietwa i Dóbr Piństwowycb 
i  łądaniem, by mn oddano do celów przy
musowej ptrcclacji niektóre mzjytki ziemi 
żywieckiej, Minister Poniatowski, po krótkiej 
konferencji z prezesem krakowekiege okręgo
wego urzędu ziemskiego dr. Łąckim, wyde
legował specjalną komisję ministerialną, pad 
kierownictwem pana Boguszewskiego, ce
lem zbadania stasusków zismi łowieckiej. 
W tych dniach odbyła się właśnie w Żywcu 
konferencja delegatów Ministerstwa B»ini~ 
ctwa z przedstawicielami krakewskiego urzę
du ziemskiego, na której uchwalono przystą
pić do parcelami dóbr żywieckich.

— Miasto Poznań  »  w oln ym  h an 
d lem . Dzienniki pozmńskie donoszą: Na 
«sta n'em pes edzeniu Bcdy aprowisacyjnej 
b. dzielnicy pruskie! prsy głosowaniu ia< 
aktualnemi sprawami g^upodaressmi większość 
obecnych crłonków Bady wyraziła s ę %i 
projektem rządowym, idącrm w kierunku U- 
warswania drogi wolnemu htndlowi.

— P ow rót w ojaka do  C ieszyna. W 
niedzielę odbyła się w Cieszynie uroesysość 
wojikowa z powodu przybycia tam na zimo
we leie jednego z pułków f  ontowych, Prze
mawiał szereg mcwców, między innymi przed
stawiciel Giesiyns.

—  P ośw ięcan ie  k ościo ła  parafja lnego 
w D ębnikach  pod K rakow em . W ni«diie ę 
o g dtiftia 10 rano odbiła  się uroczystość 
poświęcenia kościoła parafjalnego w Dębni- 
kseb, uf^ndowaurgo dr ga skł'd*k obywa
teli dębnickich oraz najbliższych miejscowo
ści Aktu poświęcenia dokon*ł ks. Biskup 
B&p:aha, który wygłosił okolir.incś ione ka
lin ie , peczea ks prałat Krup ński w aay- 
steacji ks, Salezjanów, któ ym  cddiao kt« 
śeiól, odprawił uroczystą sumę, Podczas n»-

bołeństwa ahór kleryków ks. Salezjanów orft 
orkiestra wojskowa wykonały szereg pieśni, 
Na nreezystaść poświęcenia przybyli pr»s, m. 
Krakowa Federawicz, wiceprezydent B ille, 
starosta Kow alkow ski, gen. Symon, Stiller 
i Pia ecki, komittt budowy, oraz liczna pu
bliczność miejscowa,

— B ndżet teatrów  m iejakieh w W ar
szawie. Proponowane jest powiększenie bu- 
dź-»tu teatrów miejskich na n k  1920/21 e 
5 56 1 0 0 9  Mk. Zwiększenie wydatków wywo 
łane jest drożyzną robocizny i miterjaiów.

— Z P oznańskiego O grodu Z o o lo g i
czn ego . Z powodu rojaąeycn deficytów za 
ząd Ogrodu Zoologicznego czuł się zmusza

nym, wstępne do zwierzyńca z Mk, 8, na 
Mk. 5 podwyższyć. Aby także i mniej za
możnym d ić  sposobność taniego zwiedzani* 
Ogrodu .Zoologicznego. Zarząd nie podwyż
sza ceny abonamentu, ufając, i i  publiczność 
nadal Ogród Zoologiczny popierać będs e.

Ds.eki ifizrnośei licznych przyjaciół 
Ogrodn Zoologicznego, swiersostaa w o  ta 
taim csaaie powiększył s;ą znacznie. Za sta
raniem tamtejszej Iatend«nt>ry 0 . G. pe- 
darewał 61 pułk wiechety (7 pułk wislko- 
pelsk ) Ogrodowi Zoolog-ss u emu 2 wielbłądy, 
zdobyte na froncie *ol8»owi kim, dalsi 
Warszawa ofiarowała w onUt„ eh dniach 
8 wielbłądy, tak, Ż9 Ogród Zcelogiczny po 
«iaaa razem 7 wielbłądów, 6 dwugarbnyeb 
(cim eluc bsetrianu*) i 1 jednogarbnego (ra- 
melua dromed^rics); pedpor. Tomiak (sztab 
56 pułku strzelców) 1 wilka, 1 pawia, 1 ió - 
rawia, 2 lisy i 2 moralne świnki; padpor 
Byfa (Dow. 4 komp. korab, maszyn. 62 pułk )  
1 wilka; starostwo brustawskie, wojewódz
two wihńakie 1 wilku; p, Batorski % Pozna 
S'a 1 g łębia; p. C ubak z Posnaeia 2 ba 
i 5, a ty złociste; p Obła po w ski z Pozwania 1 
ełoikę; p, Stokłosa z B ałki (Mtłopoleka) 1 
orła krzykliwego (*quila na*T/a); in i Zach 
z Pezianta 1 pas; N. N, 4 kosy; p. Jea' e 
z Poznania 8 g^łęb’e ; p. Otto z K uśiewca 
p. Inowrocławiem 1 pawia; dr. Piechocki 
z Poznania 1 psa,

Wszystkim ofiarodawcom składam w 
imieniu zarządu Ogrsdu Zoologicznego naj 
szczersze podziękowanie, prosząc sam em  
S un- Publiczność, żeby nas w staraniach o 
rozwój Ogrcdu Zoologicznego nayal wapie- 
>ała.

Dr, Bolesław Cylltowski 
dyrektor Ogrodu Zoolog'om ego.

— Sprzedaż cu k row n i polsk ieh . Sen- 
saeję wywołała w paryskich nutach finanso
wych transakcji, dokonana przez grono cu
krowników kijowskich; Hipnera, Hdperina, 
Babusskina. Manowa i in., którzy świeże na
byli za kildadtiesiąt tysięcy franków znaną 
cukrownię rafiaerję w Smile gub. E jawakiei 
od hr- Bjbi ńskieh, oraz 4 cukrownie i 8 
tysięcy dziesięcin ziemi w dabraeb Bialocer 
kicrkiewskich, Bpndkabśersów M rji hr, Bra- 
nickioj i ks Radsiwiłłowej Obecnie toczą 
a ę pertraktacje e nabycie innych cukrowni 
polskieh na Ukrainie.

_  Otw arcie pap iern i państw ow ej.
W  Mokotowie odbył* się poświęcanie i t war
cie papierni państwowej. Papieraia mieści 
sio w budynku więzienia m kotowsk ego i 
odstąpiona jest Ministerstwa skarbu priei 
M nisterstwo sprawiedliwości. Dyrektorem 
jsst znany z eaergji i rosbliw iś*! ini. W /. 
Oi> hocki. Papieraia zatrudnia obecnie 60 ro
botników i wyrabia dziennie z makulatury 
okol4 5.090 Irg. szarego papieru.

— P o lsk ie  Tow arzystw o filozoficzne. 
W  sobotę dnia 11 h. m, odbędzie się w S 
minarjum filos' fi:znem o gadzinie 8 wieasc- 
rem zebranie członków, na którem prof, dr 
W. Lutosławski mówić będzie o *ksf«rd kim 
Zjaździe filoz^fiiiinym i e projekcie urządze
nia następnego Zjszdu filozoficznego w 
Poslsce.

— Cdezyt W . L utosław skiego. W 
niedzielę 12 b, m. wygUsi W, Lutosławski 
o godzinie 4 popołudniu w szli ratuszowej 
odczyt „O skutkach wojny wazscLświłtowsj", 
Krzesła pe 20 Mp, wstęp na salę po 10 M ;\ 
Biloty u wejścia na salę,.

— Tow arzystw o nankow e we Lw o
w ie komunijnie: W ncnlsdsieł k 18 b. sa. 
e gcd*. 5 odbędzie g:ę w pracowni Bibij te 
ki Ossolineum posiedzenie wrdziatu histo 
r y c in  filozoficznego Towarzystwa,

Na Porządku dziennym: Członek pref 
dr. Stan, Ztkrzewski: „Najstarsza balia w 
Palsse* (Dagome inckx),

— Ze Zw iązku spo łeczn o  - narodo 
Wego. Posłodzenie spel«C'*o - narodowego 
Kii.bu radoyeh miasta odbędzie się jutro 
w sobotę 11 rrulaia , e godzinie 5 po p»ł. 
w kawiarni „Beaaiasance*.

Zebranie członków Z«iązku seełcczne- 
sarodowego odbędzie eię w tę ezbotę »  go
dzinie 6 wieczorem w pekeju klubowym ka
wiarni „Benaissance*.

I i i  llfflfrsrWwi

K e p e rtn u  Teatru  m ie j skle^e.
Piątek, 10 grudnia o godz. 7 wiecSi 

, Cyganef-ja wartzaweka* po raz drugi.
Po każlem przedatawieniu wieesornem 

czekają wozy tramwajowe we wssystkidh 
kierunkach, _ _ _ _ _

Z  teatru . Wczorajsza premjera zyskana 
ogólne uznanie. Publiczność cpussczając teatr 
odczuwała zadowolenie, jakie daje widok sn- 
m’ e«nej prs y 1 uczeiwyeh starzń. Takich 
uczuć ni« żywiliśmy eddawns, przyzwyczaje
ni poprz<;dn mi eksperymentami do iakieiś 
dorywcsości, spychania sztuki byle jak i byle 
prędzej. Ca*y eiętar sztusi dźwiga! ma swym 
gzrbie prozaiczny Ryszard, który, lako p, 
Oh#berski E n i', reżyserował sztukę. Ten pier
wszy od tak dh g isgo  interregnum fakt do
brej i zt ir nnei reiyserji zasługuje na szcze
gólno podkreślenie,

Obszerniejsze sprawozdanie podamy w 
najbliższym numerze. (jp.)

„T yd z ień  P o lsk i*  Nr, 34. Treść: F. 
Kierski: Liga obrony praw obywatela i czło
wieka, — L, Kulcsyeki: Jak wyjść z obecnej 
groźu*j sytuaeji gospodarezej. — M Zazie- 
chcwski: Po traktacie Ryskim. —  Lektor: 
Problem Biwarii — Przegląd spraw obcych. 
—  Polska polityka zagraniczna, — Kron<ka

fospodarcza. — Kronikę wewnętrzna, — Z 
ówarzys wa Foycnologicznago, — Z ruchu 

wydawńicrefo —  Odcinek: Gita-Gowinda 
czyli Pieóń Pasterska poemat Diajadewy, — 
Z Sanskrytu przełożył A, Lange,

Sprawozdanie Związku po lsk ich  T o 
warzystw naukow ych w e L w o * ie . Ukazał 
się w drak u numer pierwszy wydawnictwa, 
którego niezbędność zresumie każdy, wal
czący bronią, piórem lub iywem aławem o 
stwierdzenie wobee świata eałoge pelikości 
miasta Lwewa.

Czyn orężny naszych „orląt* zadziwił 
świ»t cały; ais s ie rd z iły  one efisry krwi i 
życia i pewatriyrsały watahy wroga niemal 
u samych rogatek lwiego grodu, Równo
cześnie jednftk wre w rai iście naszem syste
matyczna praca kulturalna i naukowa w to
nie wielu towariystw, ku jej szerzenia po 
wołanych da życia.

Są to wasyeike placówki bardzo wa
żne, których znaczenia i oddziaływenia na 
ogół lekceważyć nie mamy prawa, a pc- 
thwalić się niemi wobec swoich i zagranicy 
jest b»d*j nawet naizym ehowiązkiem na- 
redowem.

Niechaj ci augarowie Z»c! ouu przeke- 
n*ją się na licznych, prsedłzionycb im przy
kładach i dowodach, jakiem życiem pnlsuje 
p s i a k i  L w ó w ,  jaką misję apel? lat en na 
Wschodzie Europy sd stuleci, co czyni W 
obecnych litach sędsy i wojenno] za
wieruch y,

Kto był pierwszym iwiclat-mm wyda
wnictwa — nio wiemy. Mairjasa sreaztą o 
osołrstą saełngę, stwierdzumy jedynie fakt, 
te myśl tego rodzaju biuleUnu zam ieniła 
się w czyn, ie  czyn tan oddać musi spra
wie naBsei niozasrsecjone usłsgi,

„Sprawozdanie* ukazu;® eię równocze
śnie w d «u  jęsykaah: polskim i.francuskim, 
Bedaktorami j go są dr. Wiktor Hahn i dr. 
Zygmunt Otrray; nazwiska obu mówią s i 
mę za biel ie,

Pe bardzo zajmuiącc skreślonym wstę
pie, charakteryzującym trafnie znaszani* 
Lwowa w ubiegłych stuleciach, następuje 
przedstawienie działalności: Towarzystwa dl* 
popierania aanki polskiej, Pslskiero A rchi
wum Wojennego, Polskiego Tewm ystwa 
filelogiezntgo. Towarzystwa filologów iew o- 
tytnych, Polskiego Towarrystwa filosofiezne- 
go. Towarzystwa beraldyszntgo, Towartf* 
stwa historycznego. Towarzystwa lekarzy pol
skich byłej Galicji, Towarzystwa lekar
skiego lwowskiego, Towairystwa literackiego 
im. A  Mickiewicza we Lwowie, Tow rrif 
(twa ludoznawczego. Polskiego Towaczystw* 
matem»ty«SEego, Towzrzjstwa miłeśnikó^ 
przeszłości Lwewa Towarzystwa opieki a*® 
i#bytk»m! sztuki i kultury we Lwowie, Pol
skiego Towarzystwa PolitsehniesRsgs, Pol
skiego T*warsj8tws Pf»w nic:ego we Lwo
wie i Polskiego Towąrzyatwa przyroda kóń 
imienia Kopernika.
. W iele tutaj jeszcze — jak przokon^ 

się łatwo — braków; sporo instytucji pomi
nięto, choć działalność ich wykracza damk* 
poza granice prserętności, puc ątek jednak 
— pewtzrzamy r*z jeszcze z naciskiem "  
zrobiono, a to ważniejsze,

Prof. dr. Eahna znamy z pediatłcz*®' 
ści i sye^ematycsmeści, cecfc* to u red*kł*rl 
tego rcdaaju w łiśaie wydawnictw bard*9 
eeana i pożądana, i  otuchą więc sp glądaKJ 
w przye-.tość nowego zsmferzenia.

Mimo trudności eehniezoycb, zewń®' 
trzaa streaa wydawnictwa- przedstawia alf 
bardzo eatztyczsie, Piękną okładkę projekto
wał p. Rudolf Mękioki, -  m n  - 1

I
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Z MUZYKI.
Pianista Konrad Ansorge m le iy  jak 

L r m^ni i inni do rzędu wirtuozów, którzy 
p o fię e il i  cały swój artyzm kultowi dziel 
B etb -ysna, nsjpotętneiszego g  pja*xa w sza- 
r-gach licanyeh kompozytorów wszystkich 
opok i narcdów,

Ti kie „specjalizowanie” swej sztuk 
odtwórczej, wydaje oczywiście o ile łączą 
Me z miera. jak u pianisty Koarada Ansorge, 
*jb*tny talent wirtuozowski, gruntowna zna
jomość autora i wykwintny smak artystyczny 
-  zezasem, niezwtkł < Tezultaty. Olśaiewnją 
one, eo prawda, tylko poważaiajszych zna* 
Wców, tych, którzy potr-fią — wr-z z kon- 
oertrntom — zrezygnować z hłysketliwoj 
fermy nrosmaieon-go popisu wirtuozowskiego, 
godząc się na pewną jadnostajnośó programu, 
toeodłączaą od wieczoru, raczej podobnego 
31 dwugcdtinaego aatuijumu dzieł Beethoysna, 
liż do zwyczaj rej produkcji pi anist owakiej, 
bardziej przystępnej dla ogółu,

Mistrz Ansorge ułożył swój krótki 
(resztą program bardzo umiejętnie, wybiera
jąc z utworów Beetboyena dwie sonaty. 
Wywołujące zazwyczaj najgłębsze wrażenia 
(Gdur op, 58 ,W ef s.eiMOwska” i F m o l! 
op 57 „AppaasioiaaU”), prześliczne rondo 
G-dur, oraz niezwykle barwne i doskonale 
tadijące się do pop5su pianistowskiego wa- 
tjaejo na temat z „Ereiki*.

Konco tania p, A  astrze nazwać moiaa 
ś d i l e  pierwszorzędnym wykonawcą tych 
dzieł. Stylowa zawsze gra tego artysty, łączy 
głębokie zrozumienie i pociyam y polot z 
ową prostotą, która st&sowi jedan z najwa
żniejszych warunków d« int rpretaa i tema
tów beetbovaaow*kieh jasnych, potężnych, 
jakby „sp iow y ch u, Słuchasz po pierwszych 
kilkunastu taktach każdego utworu pojmuje, 
żo wBtoika popisewość, wszelka brtw srs be- 
dzie tu wykluczoną; Azsorge gra w cola 
(bltienia si® do srogo  ideału artystycznego, 
W celu uwynatniosia wie znego piękna, tkwią
cego w twórczości 3.8eth ve*a, gra dla niej, 
dln siebie i może dla tej garstki wybranych, 
W rzy  zoeheĄ i potrafią go zreiumi«ć. Olim- 
lijski spokój tej produkcji — albo raczej 
togo profoBo-skiego wykładu na temat este
tycznej wartości kcm»«xycji Beetb.yena — 
przeżywa od czacu do czssu błysk tern >era- 
ttenU nieujarzmionege, wprost mł< dtiuńcze- 
go, tworzący dziwny kontraat z wiekom  koa- 
certanta. Niktby nie odgadł tych lut, gdybr 
Uh nie zdradzały włosy przyprószone już 
siwizną..

gzcaugólnis p‘ e‘ s :za  ccęśó „Appsssio- 
azty“ . . degrasa —  pod wznlędem „tengsa” , 
akcestiw i dynamiki — z niezwykłą etery ją, 
tchnęła s łtdością , 8 łą pełną zapału i nie
ugiętych porywów odznaeztły się również 
ainktóre wariacje słynnogo tenutuz „Eroiki". 
A  wszędzie flnnijz godna podziwu, Dajioro 
oo drigiej części koncertu, po : ą* *ry od ren- 
Aa op. 51, przybrały oklaaki naszej psbli-
o.-l i ści te c«seby, które durakterw ub P »■ 
*dziw y zachwyt, chociażby nie ogólny. Nie 
(■Pomnijmy, te wi*c ór Beathowona z pro- 
gramem o dwóch sonatach, nie może z na- 
t’iry rzeczy być uważanym za biesiadę dla 
Wszystkich bez wyiątkd,. Urządzeniem tego

koipartń zajmowała się sgeneja T«w. me- Regulamin przeciW ftraj^y W Rosji.
zyczneg*.

Publiczność nie zawiodła, sala była ’ 
wysprzedana.

I r . , Neuhauser.

T e le g ra m y  P. A. T.

Poseł holenderski u Niez. Puństwa.
W arszawa. Dziś w południe poseł ho

lenderski p. Va« A ib tk  przedstawi N czol 
nikowi Państwa swe listy uwierzytelniająee,

0 przyszłość Litwy.
W arszawa. Jak donosi G Meta Poran

na kierownik depa-tareutu spraw zagrani
cznych Litwy środkowej p. Jerzy Iwanowski * 
wyj żdża do Genewy, Londynu, Paryża i jj 
Bzy ku .

W arszawa. Jak donoszą pisma dzisiej-1 
Bze, przyby a de Warszawy dehgacja L i t w y - 
kowieńskiej eelera rozpoczęcia z Bządem Pel- i 
skin  i d olega ją  Ligi Narodów pod przewo- [ 
dnictwem pułk'. Oha“d ijay’ ego obrad nad j 
ewentualnym krmpremisowem załatwieniem I 
sporu polake-litewskiege, |

■ i!
Kandydaci na stanowisko Ministra 1 

kolojl żelaznych
W arszawa, J*k denastą dzienniki wy

sunięto cbfa.nie trzy kandydatury *a stano
wisko Ministra koleji żelaznych a m im ow i- 
• ie : p. Prachtla, wicedyrektora dyrekeii kra
kowskiej. p. Moskwy, wyższe*® urzędnika 
Ministerstwa kolojowsg* i p. Dobrzycklego, 
dyrektora dyrekcji peznańsniej.

ITraktat po sko-węgierskl.
W arszawa. Według dzienników tutej

szych wkrótce zostanie zawarty traktat han
dlowy węgiersko poitki o eharakUrze kom- 
penzscyjnym Dotychczas poczynione już zo
stały na Węgrteoh zakupy zboża. Oprócz 
środków iywnośeiowyeh będą również naby 
wane w oba krajach wyroby przemysłowe,

Wieści z Warszawy.
W&rszawn. Gn$tta Poranna podaje, że 

Ministerstwo wyznań rei giiayeh i oświecenia 
publicznego przejęło wszelkie agendy depar
tamentu oświecenia publicznego, wehod<ące 
w skład zartrdu terenów przyfrontowych 
i etapowych.

W arszawa. W  Nr. HO Dz, U. B. P, 
eg ruszono traktat między Polską i państw* mi 
sprzymierzeaemi w sprawie m iiejstośri na* 
rodowych.

W arzzura. Jak donoszą dzienniki, Ba
da Delegatów robotniczych postanowiła węzo- 
yaj dalazą taktykę mas robotniczy h w w? len 
przeciwko Sonatowi. usaletaić od przebiegu 
tej ssrawy w Sejmie.

W arszawa. Dziś o godzinie 1 po poł, 
odbędtin się pos odz n5e Konwsetu Seniorów 
dU omówienia sprawy głosowania ru i  kon 
stytacją.

Gdańsk. Dant, AT. Nachr, donoszą z 
E elsiaef ran:

B-ayjski rząd sowietów uchwaPł nowy 
regulamin przedwstrajko^y. Wśród kar prze
widzianych za atrajki znajdują się między 
|unemi: odebranie racji cbleba i i>nych 
środków żywności, przymusowe' roboty ns 
dłuż asy przeciąg czssu i odetlanio d > obo
zów koncentrsf-yjnycb, Nowy ten regulamin 
uzasadniony jest tem, ie  strajkujący przed
stawiają niebezpieczeństwo dla rządu bo 
wietów,

Z Sejmu gdańskiego.
Gdańsk. Stronnictwa bloku w Sejmie 

gdańskim mianowicie: niemiecka part ja de
mokratyczna, partja nacjonalistyczna, zjedno
czenie gospodarcze i centrum wraz ze socja
listami większości zgłosiły wniosek nagły, 
który miał być umieszczony jako punkt 
pierwszy porządkn dziennego wczorajszego 
posiedzenia Sejmu. Wniosek ten opiewa: 
Wedle doniesienia dzienników komisja L ;pi 
Narodów wniiBsk. aby wełno miasto Gd*ń >k 
zfcudowtlo fortyfikacje na granicy wscho
dnich Prus i od strony morza i oby ta for
tyfikacje były obsadźcie przez wojska poi 
skio w sile 1 drwizji. Ż*damy wobec tego. 
aby rzad bezwłocznie poczynił kroki celem 
zapobieżenia wykonania tero proiefetu, pezo- 
st iącego w sprzeczno-ci z nehw*łą L g i  Na
rodów z deia 11 listopała 1920.

Wni«s*k powyższy emawianw był wczo- 
r*j na posied^esiu koswentu seniorów at li 
wskutek sersie wu pntw-dniczaeeg frrkc i 
polskiej dr. Panęckie^d so-ttł usunięty s po
rządku dsiesnego yczireiszego pesirdtenia 
Seimu, albowiem przedłożenie tego waiosku 
sprzeciwia się regulaminowi, Wniosek ten 
przyjdzie jedsak p«d obrady jeinego z Eaj- 
blitszych posiedzeń.

Gdańsk. Na wesorajssem posiedzeniu 
Sejmu toczyła się między inaeui dyskuzjn 
nad wniosk em f  akcji polskiej zgł s^nym  
przez dr. K«ba ą w sprawie rozperząd ênła 
B ądu Polskiego z 18 listopada 1919 co do 
srówn&iJa walety pilskiej z walutą niemiec
ką na obszarze b. dzielnicy pcnsMej, o ile 
rozpoTsądzenie to może dotyczyć obywateli 
Gdańska. Ze Btrony niemieckiej zgłeszoao do 
tego waiosku uzupełnienie, domagające się 
unieważniania konfiskaty mnjątków nicmiee- 
kieh na obszarze b. dzielnicy »ru*k'**j, o ile 
chodzi e obywateli Gdańsko. Wniosek frekcji 
polskiej wraz z dodatkowym wniosniem n e- 
m itekia zestal przyjęty.

Kit  mukl polskiej.
Gdańsk. Ku a marki pelskisi ry n os 'ł 

wazeraj 12»/4—13, przekąsy na W -tar.w ę 
11*/#— 121/* We Wroeł*wia i w B-rlinie 
k« s m rki polskiej wynosił 12ł/8— 18. noty 
Kreża 24. Dolary notowano po karsio 74— 
74V«> Funty ssterlingów 254—255, .

Kooferencja premjerów.
Paryż. Wedle doniesienia dziennika 

Lt Journal odbędzie się najbliższe posiedze

nie premierów koalicyjnych po świętach Bo
żego Narodzenia, Giolitti weźwie ufoial w te] 
kufereneji,

Przyjaźń duńsko-franeuska.
L y on . Wizyta króla Kry*t/ n » i królo

we) Alnksazdry w Paryżu nie jest zwykłą 
wizyta suwerenną, lecz samzn festowaniem 
nrsrjażti m ę i z y  Dapją i Francją Król 
Kry^tjan i królowa A'ekssndra będą przyjęci 
prs«s pre^ydeata Bepubl ki francuskiej Mille- 
randa. Odwiedzą oni V*rdun i Bboims, 
w sobotę zaś ndadzą się w dalszą dregę de 
W łoch.

Krytyka Ligi Narodów.
P aryż. W  rozmowie z przedstawicie

lem dsieaaika Eclair oświadczył przedstawi
ciel Argeatyny, że Lig* Narodów aie będzie 
iywotaą, jeżeli aie będzie miała charaktern 
trniwersalaego. Prsytęeie waiosku Argsatyny 
jest warunkiem sine gua non udziału Argen
tyny w obradach L  gi. Delegacja Argentyny 
oświadcza, ie  rząd Argeatyny zerwie se zgro
madzeniem ganewskiom ale nie ze samą L i
gą Narodów. PrsadatiwicW Argentyny e- 
świadczał w końca, ie  N emsy nie wpłynęły 
bynajmniej sa decyzją Argentyny.

Wilson laureatem Nobla.
P aryż. Matin ioaosi, żo komisja, któ

rej pnwieisoae przysaauie nagrody pokojo
wej Nobla, oddała swój glos na prezydenta 
Wileona, Uchwała ta będzie cgłossona pe 
jej zatwierdzeniu przez parlament norweikl,

Eksport amerykański.
N aen. W  październiku b. r. eksporty- 

wały St*BT Z edaocsoee do Niemiee towary 
wartości 286 i pół miljosa dolarów, podetas 
gdy prryw&s towarów niemieckich do Sta
nów Zjedooczoayeh wynosił w tym miesią
cu tylko 8,000000 dolarów,

$ a 3selny i od p ow ied zia ln y  re d a k to r : 
S T M iO L IiA W  K O S SO W SK I

Sa ty rofcrrki. Csi.łkcy* ni* # t i »  *dv«wiadsiainwtei:

Edmund Żyshowicz
Architekt konc. budowniczy 

w e  L w o w i e ,  Z y b l i k i e w i c z a  8 .

WYKONUJE PLANY, OftAZ 
ROBOTY WCHODZĄCE W ZA
KRES BUDOWNICTWA WE 
LWOWIE I NA PR0WINCYI.
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Miłość i wojna.
1914.

^  francuskiego pretłoiyla M<wja e D ekdu- 
seychich Komorowska.

(C9%S .
Norbert mnie odprowadził do m igo 

hokeju, Trzymał joszozo papierosa w ręku 
Wzięłam to za preVsk*t, by mu zrobić okro- 
>aą ecesę, w ciągi której zdradzałam swe 
łozdrasnieaie.

Na szczęcie, że jest oa całkowicie za 
(bpioaym , położył wszystko aa karb zmę- 
•*etia po podfóiy i usunął się, poc&ło- 
*®Wszy maie w czoło, Zaledwie się drawi 
** aim zamknęły, a odetchnęłam z ulgą; 
tak się lękałam, żo żąda czogeś innego, a 
tysa r&aum byłoby mi niemożliwe zsstsse- 
» a ć  aie do jego zachcianki.

Bozbieralam się powoli. M^ś^łrim o 
pytałam sama siebie, co porabia, czy 

^oczywiście powródł, jak mi te obioaał, ezy 
taż oddalił się może przecież ze swoją śyie 
*®ezką,„

Gayż można kiedykolwiek pewną być 
■ężczyzn? Wyciągałam się wolno, wrgieą- 
lą« się w tył, pozwalająe wszystkim owym 
barwom wypoaiąć w tym ruchu, potem w ło 
żyłam azlefrok i usiadłam na b l sonie.

B ła ta ideolisie o e ł»  m c , ja to one 
bywsją tylko nad brzegami jeziór, jedna z 
tych nocy promiennych, w ciągu których 
fe* eię wrażenie, że sfę lodowce kąpią w 
Ineiroczjste j toni. Ostatnie łodzie, te co

odwożą wycieczkowych zuch wal ów, kochan
ków m epąści i śniegów, ustawsi ł j  s ę b«x 
wy*'łku i x wielkim wdxiękiem w id ło i wy
brzeży Swiatł* Lucerny odawioraiedlały się 
w jez orze. Niebo było jasne,.. Marzyłam... 
Gdy uezuł-m nagle, ie  mi k»ir,t jak ś u^a- 
da na włoay. Ledwie świst zadrżał z wyższe
go piętra. Nie podR^stam gławy z obawy, 
by ni* być widraną rzez kogoś, nie ode
zwałam się ani słowem, ala eereo mi biło. 
jak młotom.,, Tr G «y». Aeh |o*»»ję go w 
tem dobrze, powiedział sobie: „Hola mojtt 
musi być niespokojną i rozdrażnioną; maiu 
jest xaz<*rcsaą, trzeba mi ją uspokoić*.

Więc wieaaora t*go, pokryłam różę nie- 
zliczoicmi pocałunkami.

22 lipca,
Dnie mijają i są podobne jedne do 

drugich. Wyjeżdżamy codziennie rano, oko 
ł«  dziewiątej, prześlicsuą automobilową ło
dzią, którąómy wynajęli na miesiąc -i zwie
dzamy wazystsie znane i ałswsa miejscowo 
śc i: więc ka»l cę Telia, Butli i As, natras- 
ie. Po drugiem śn al&aiu gryaramr często 
Wrdg«’a, mianowicie Alina, Janka, Guy i jo. 
Mas Latour i BecLa-Cro X którzy nienawi
dzą kait twierdzą, żo palą wówczas eagara 
i cx*ta'ą dsienaiki, ale psdejrsfwam. ':e po
siadają to a*me uspeoebienis, es mój mąż 

jj i te oesy ioh zamykają się z * jk ’ e. Guy by się 
takie chętnie temu s«raemn oddawał stjęcia, 

I gdyby mu nie był-i żal ntraoić też godziny, 
s. ędzona bl'sko maio. Pop d stuł, który k*. 

‘ z tł> m pokryć ciężHm dyw*aom, ze wsględu 
«iby na to, ie  aię karty 1 piej no nim śliz 
gają, stykają się nieraz nasiie kr!ana. Palcf 
na ze d.*t tkają się niby przypadkowo, przy 
robieniu kart i to dr^ -io ilk i urzy^n najti 
mnie e większe zmieszanie, niż najgorętsze 
aśeiski,.»

O piątej popołudniu idziemy na I dy 
do Eugtenin'a, alfee na terasę Nawosafu, 
Oiksastry cyganów rorbutzają tam xwysly. 
Śmiejemy się, gawędzimy, mówimy głup 
atwa, Mas Latour opowiadą niora i l  o-ości, 
których nawet nie słucham, tak doxoraję 
oczy Guy’a apoglądająco na otaczające nas 
zagrań ezoo pięknaśei.,.

Potem wrL.ee każdo z nas do aiebie, 
by się ubierać, Pałace hot 1 j«st nie lyeha- 
ńie elepaiaki: nieodzowne w n<m aą balo
we toalety, eo nadzwyczajnie bawi m żciyzn, 
Bardzo aię wazysey ei»kawie p n  > p itru ą na
szemu stołowi w czasie wieczorny h obia
dów;^ co prawda, te aaknie nasze, nieoido- 
b«< i wiotkie, lecz zrob one bez xarzutu, 
odbijać muBzą od sukien Amerykanek, śmie- 
śnie bogatych i zdradzających derebkiewi- 
esów,..

Guy siedzi naprzeciw mnie i muszę 
się mieć na ba<*x«ości, żeby oczy me ni« 
wyrażały pieszczotliwej s crd fz tośc i. gdy 
eię ku niemu zwracają, W y n ad  remy ape- 
zattaeśei. by spędź ć parę ch * il sam na 
sam, bądź to w empirowym stlonio, zawazo 
prawie próżnym, lub no terasie w południo
wych godzinach, g iy  inni gr»ią te n isa , a 
Noibcrt sajety ryboróstwom. Bo jedna wię
cej roletą m go mężt stanowi t a, ża jest 
cierpliwym i upartym ., P^trrfi st«ć nieru- 
chomie przez długie gidziny na br*-gt je- 
z ora, oczekując na pojj,wi«B<e aię ryb, któro 
jak gdyby chcąc mu rrbić na złość, »t«r*n- 
ni« omijłją jogo węd ę. Przypatrywaliśmy 
mu sic, dopicia co oboje z G n y ^ a ; czer 
wooy był jak b rak, gdyż umieścił się w 
HAMorn słoścu, a nas porwał szalony śmiech 
ce xapowne jest d-wod m młodości i dzie
ciństwa,

25 go llpes,

Miliśmy dziś ponure śniadanie, Norbert 
zjawił B| i  grobową miną, a g4ym go za
pytała, ezy » is  eh**-, odaewiednał zenem 
szorstkim, będącym przeciwstawieniem zwy
czajnemu jaga sposobowi byeią:

. “  Ch-baście aie czytali dzisiejszych
dzienników ?

. Bozlsgt się na to p&slisty i ironiczny 
śmiech Jask i:

— Pąeciwnfe, czytałam je. Peza wia- 
d«mośd>mi o śmierci Stsieft, tog* grubego 
bankiera iy la, — trxeba nawet będzie prze
słać słówko W8*ółci c * jogo córea — i za
ręczyn małej •'Hautey He, które są już da
wną historją, to nie spostrzegłam l i c  cie
kawego.

Norbert nie m ógł oię pewstrzruać c i  
ruszenia ramionami:

— Zawcze jednakowe lalki, lalki i je
szcze raz lalki..,.

Wszak nic n !w stnioie poza śmiercią mał
żeństwami i romansami naszego kółka, nie
prawdaż? A  Francja, -2?y o niej myślicie, 
Ono nic n e zaaezy dla pani, zarówno, jak 
dla mojej żony, znsztą i wszystkieśeie ule
pione z jadnej gliny Jesteście d u m o  z te
go, żtścic się urodziły Francuskimi, jodynie 
diatogi, żo Francuska uehodxi za as jazy ko > 
wnłejsią kobietę w świecie, więc to łechce 
waszą próżność,

Janka raczyła aię uśmiechnąe koniu- 
i skism swoich malutkich i wąskich ii~t:

— Daj siokój, parie kaznodzic jak* 
to zjadliwa mucha dzisiaj co  ukąsili ? Ozy 
ioscert organów w katedrze zamieii ł  pi i>  
raptem w brata mtejoi, tza?

(€tąc d«l>3| awtąpi>,
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0 ,1 ,418 /29 /1 . Pr**ciw Stmkowi Sta 
rzecki«inu, % Batnawicy, którego miejsca po
bytu jest iissBsBe, wnjesicnj  swatał do sądu 
powiatowego w Buko weku przj* Iwana Sta- 
rzecfciego pozew o zniesienie współwłasności 
realności iwh, 47 ks gr, j in. Rataawica, Na 
peM aw te pozwu wysiaczono audiencję na 
dzień 21 gfudnia 1929 w tut. sąd if  biuro 
Nr. 8. Oeiem strzeżenia praw kurandz usta
nawia s ę  p. Włodzimierza Janowskiego, 
adwokata w Bukowska, kuratorem.

Tenże kurator zastępować będzie Sonika 
Starzeckiega w rzeszonej sprawie na jego 
kosst i niebezpieczeństwo, dopóki on w są 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
samianuje.

Sąd powiatowy, Oddział 1, 
Bukowsko, dnia 22 Pst~p:da ,1920. (11294

C. I. 894/20. Przeciw Andriiowi Dawy- 
iiak, którego miejsce pcseytu jest nieznana, 
wniesiony został do sądu powiatowego w Bu 
kowsku przez Bunuela Methra, z Barowa, 
pozew o wykreślenie prawa zastawu 1/2 czę- 
Sci reakości obi. lwb. 48 i 109 ks. gr gm, 
Darów. Na podstawie pozwu wyznaczone 
audjeneję na dzień 9 grudnia 1920 r. w tu
tejszym sądzie biure nr, 8 . C e lm  atneienia 
praw kuranda ustanawia się p, Włodzimierza 
Janowskiego, adwokata w Bukowska, kara- 
tsrem.

le n ie  kurator zastępować będzie An- 
drija Dawydiaka w rzecz »«aj sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są
dne się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
samianuje.

Sąd powiatowy, Oddsiał I. 
Bukowsko, dnia 12 listopada 1920, (11293)

Pres. *7355/29 (11306 1 - 1 )
O b w i e s z c z e n i  6.

Sąd apelacyjny we Lwowie ogłasza, ie  
p, Leon C^oaskiewicz, notarjuss, pssen^siony 
i  Łąki do 0 Martyna, objął ursędowanie 
w Obertynie dnia 5 listępada 1920,

Lwów, dnia 21 listopada 1929,

Pres. 36497/13 N/20 (11804 1- 1)
O b w i e s s c s e n i  e,

Sąd apelacyjny we Lwowio ogłassa ni* 
niejsiem, to p. dr. Stanisław Soltyński sa 
misnewany reskryptem Ministerstwa spra
wiedliwości s dnia 9 eserwoa 19X0 L. 1046 /20 
notarjnssem w Monau ;ers rakach słoiy ł dnia 
27 listopada przysięgę słaibową i m oie swó 
nrsąd objąć,

Preses sądu a p e la c jjeg e ,
Lwów, dnia 27 listopada 1920,

(11308 1 - 8 )Pres, 36647/29
O b w i e s s c s e n i

Sąd apelacyjny we Lwowie ogłsssa ni- 
niejssem, śe p, Kazimierz Melchort zamu- 
nowany reskryptem M imstemwa sprawie
dliwości s dnia 9 cssrwca 1920 L, 10461/20 
notarjaBsem w Medebicash złożył dnia 28 
listopada 1920 przysięgę s .u iłow ą i moie 
swój ursąd objąć,

Lwów, dnia 23 listopada 1920.

f s i i t e i o

A . 339/19/5, Wezwanie dziedziców któ
rych pobyt nie jest wiadomy, Michał Ma- 
ebecki, s, Nykoły, zmarł dnia 28 ozerwca 
1916 r. wZahsjpolu z pozostawieniem ustnego 
rozporządzeni* ostatniej wcli wobec, świad- 
kęw Nykoły Dowfcsnjuka, Fedora Marto w 
skiego i Fetóora Jtrcua)/* zdziałanego za ko
dycyl uznanego, by.uó* spadkodawcy Wasyla 
i Petra Mach«ckieh, których miejsca pobytu 
sąd nie zna, wzywa s ę, ab} w przeciągu 
jednego roku licząc od dnia dzisiejszego zgło
sili się w tym sąd.ic. Po upły v ie  tego czaso
kresu odbędzie się rozprawa spadkowa przy 
udziale dziedziców, którzy się zgłosili i usta- 
nowienego dla nieobecnych kuratora Matija 
Naduraka naczelnika gminy w Zthsjpoli.

Sąd powiatowy, Oddział m .

siągu jednego rok i licząc od dnia dzisiej
szego zgłesił się w tym sądzie. Po upływie 
t«g* czasokresu odbędzie e ę rozprawa spad
kowa przy id iia ie  dziedziców, którzy się 
zgłosili i ustaaowionego dla nieobecnych ku- 
ratorkę p. Ołeuę Jome.ską.

Sąd powiatowy, Oddział 1,
Baligród, 11 c*erw«a 1910, (11220 2 — Sj

A, 519/20/4, Wezwanie dziadzieć w, 
których pos-yt me jest wiadomy, Iwan Sto/ko 
znnrł dnia 31 październik*, 1920 w Oisoweu, 
Ostatniego rozporządzania nie znałeuoao. M i
chała, stężana, Osyp* i Mikołaja Stojków, 
których miejsca pobytu sąd nie zna, wzywa 
się, aby w przeciągu jednego roku, licząc 
od dnia dzisiejszego, zgłosili się w tym są 
dze.  t o  upływie tego czasokresu odbędzie 
się rozprawa spadkowa przy udziale duedzi 
ców, którzy się zgłoBiii i ustanowionego dla 
nieobecnych kuratora p. Iwana Stójkę brata 
w Gisoweu.

Sąd powiatowy, Oddz. 1,
Baligród, 4 września 1920. (11229 2 - i )

szydłu stow, ztrej, z nieograniczoną poręlą, 
D*ta statutu: (Straszydle, 8 kwietni* 1920), 
Przedmiot przedsiębiorstwa jest: starać się 
o materjalne i moralne podniesienie człon
ków apółk , a mianow cie przez: a) udziela 
nie osłonkom w miarę potrzeby, uiyteezna- 
ści (eslu) w mirrę (uadim ów, pożyczek po-
trsenrayeh w gospodarstwie, przemyśle i has-

- ĄHuip Tpym, Lm  TuaujHHK i AdopeaSAp 
! r«ąa;HK; ix sacTjUHHKaiiH: Euudafi T y p *  

waHOBHU, MnzaiŁao joepei okhS i Łaia lo -  
IHOBCKHń.

O y* oKpyasHHń smo soproBeananl Bifl. U- tost: 
CTaracjiaBiB, 25 mucha 1920. (973f'

bow
jHr,

A, 635/20, Wezwanie wierzycieli spadku 
Antoni Herbmger, nadleśniczy k Boryni, 
zmarł 20 pzidziernika 1920 r. Wzywa się 
wszystkich, którzy jako wierzyciele mają 
roszczenia do spadku, aby j* zgłosili i wy
kazali w tym sądzie dnia 23 gnidsua 1920 
godz. 9 ustnie lub do teg -i dnia pisemnie. 
W przeciwnym razie wierzytelności, które 
nie są zabezpieczone prawem zastawu, nie 
otrzjmnją pokrycia z masy spadkowej jeieli 
spadek zostanie wyczerpany przez zepłstę 
wierzytelności zgłoszonych,

Sąd powiatowy, Oddział IV,
Borynia, 17 listopada 1320. (11247 2— 3)

W p i l i  p a

Pr. 271/20 (11310j
W  Imieniu Rzeczypospolitej Polskiej!

Sąd okręgowy karny we Lwowie orzekł 
na wniosek Prokuratcry pr*y tyiułe sądzie, 
te treść czasopisma „Wperod* Nr. 279 
z dnia 7 gradsu  1920 r. artykule pod 
tytułem: .iym czsso<;a adminisiracja" w ue ę- 
p«ch: aj od siów „ l'ymczasowi<it admm Btra 
cyjncho pociłu* d« słów , mandaty i doho- 
wory“ , b) od słów ,tak j*kby Sch dnu Ha- 
ł /c iy a u “ do słów .jakym je  &tapm*ki“ , c) 
od słów .Doświd wykjzaw- , i  polska b u -  
iuazij**, d> od słów „Bidnyj patiut oej p*n“ 
do kohea artykułu, zawiera znamiona «uro
dni z § 65 aj u. k. uznał dokonaną w dniu 
6 gruan a 1920 r. konfiskatę za uspra
wiedliwioną i zarządził zniszczenie całego 
nakładu i wydał w myśl § 493 p. k. zakaz 
dalszego rozpowszechniania tego pisma dru 
kowego.

Lirów, dnia 8 grudnia 1920,

diu, a to z funduszów, któr 1 S*ó;ka na ten 
cel gromadzi przy pamoey wspólnej ninogr* 
aiczonej poręki swych członków, b j danie 
ulotności do utniesiczeaia na prace.-1 pie 
ntęiisy zaoszczędzonych, a msrais leiąeycb 
w ten sposób, ii  Spółka przyjmuje i opro
centowuje wkładki oszczędności, e) popie
ranie tworzenia spółek i stowarzyszeń za
robkowych i gospodarczych w okręgu's*ółk', 
Czas trwania: nieograniczony, Zarząd składa 
się z przełotonega, jtgo zastępcy i trzech 
członków. Przełożonym jest Leon Łzbaj, jego 
ZDstępei Jan Solecki, a członkami są: Z j-  
gmuatJ9olecki, Antoni Bak i Michał Guprya, 
Podpis firmy: Sjółkę podpisuje się w ten 
sposób, i i  pod piee ęc.ą (stsmpilią) fi'my 
kł*dzie podęii przełożony zsrządt względnie 
jego zastępca f j«4e« z ctłoaków, zarządu 
Ogłoszenia bęią  u mieś iczane na tablicy ^ e d  
lokalem Spółki lub w czasopismach n8półek 
Rolniczych* wydawanych przez krajowy pa
tronat. Udz<aly etłonków: Udział każdego 
członka wynosi 10 koron: Odpowiedzialność: 
Członkowie ręczą wspólnie (solidarnie) całym 
swym majątkiem za zobowiązania ssółki 
wobec osób trzccicb, Data wpisu: 16 czerwca 
1920 r.

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział V. 
Rzeszów, dnia 12 czsrwoa 1920. (9970)

Firm. 844/20 Stow. IV, 161. WpiB 
firmy BtewmyStenia zarobkowego i spodtr- 
CŁ?go. Wpisasto do rejestru stowarzysień za
robkowych i gosp idtrezycŁ , Siedziba stówa 
rz/Bzenia: Strz^iów. Br»mieaie firmy: Kon- 
sum mieszczański stow. ztrej z og aa. po 
ręką w Strzyżewie, Data statutu: Btrzyió/r. 
25 marca 1920, Przodmiot przeds ębiortttwa 
Celem stowarzyszenia jest zaopatrywania 
ezlonków w artykuły codziennego utytiu 
Czas trwania: nieigraniasony. Dyrekcja: skł« da 
się z 3 członków, Członkami stowarzyszenia 
są: Kazimiera Konieczkowski, Jan Kzr lew.cz 
i Ad-m  fiarmata. Podpin firmy: Pod wypi 
saną, lub odbitą firmą położą swe podpisy 
dwij  dyrektorowie, Ogłosscnia umieszczane 
będą w lokalu stowarzyszenia, lub w inny 
sposób ogłaszane b.dą. Udziały esłonnow 
wynoszą po 70 maren, Odpowiedzialność: 
Członek odpowiada wysokością podwójną wy 
płaconego adziałn. Data wpisur 2 lipca 1920,

S^d okręgowy jako handlowy, Qddział V.
Rzeszów, dnia 26 czerwca 19X0, (10033)

(11309)Vt, 8452/19/87,
Og ł  o s z e n i a,

Wyrokiem z 22 maj* 1920 zasądzony 
został Dawid Char atom, t.rm nator rzeżnickt 
ze Lwowa, i*t 18 liczący, za Kupno 110 kg. 
mąki, celem podb oia je] ceny, na 6 tygodni 
ścisłego aresztu, kterą to k&rę już odbył.

Sąd okręgowy karny, Senat IV,
Lwów, dnia 26 listopada 1920,

OipM. 670 ctob. IV 306. 3mihh i flo-
ĄaTKH flfj BHH&aHHX Bace tjńpii cTOBapameiu,. 
O c ią o e  CTOBapumeHji: JIbbIb, ^ ip u a  3By- 
hhtb. KpaOBBB Coh)3 rocno^apcBoro Topro 
Be.ii.Hjjx cnijioK sap. ctob. 3 oóm. Bopysoio 
y  JliBOBi TOprOBeflBHBH ,CijU.CKHB 1’OCBO- 
n,ap “ . HLacHB ĄHpeKąBi y c iy n a B : LoapioB 
JlikeqBHfi i Oa^ip łiysaB. i le a t  bubcy : 
16 Mapra 1920.

Cy^ oKpyacBHŻ bbo  ToproBeurnHafi, B. IV .
wIłbib, Ą u a  20 nas 1920. (9942)

V. 3222/20/18 (11307)
O g ł o s z e n i e .

BronisławaKądziołowska, lat 37, w^ows, 
zarobnics w Gródku Jagiellońskim, został* 
tuz. prawomocnym wyrokiem z dnia 1 gru
dnia 1920 V, 8x?2/20/17 -a wys.ępek z § 23 
i. 4 ces. rozp, z 23 marca 1917 Nr, 13 
Dz. s. p (handel łańcuchowy mięsem) z-są 
dzona na karę ścisłego aresztu p r a ł  8 oni 
obostrzonego dwurazowym postem i grzywną 
500 Mk.

<I>ipM. 10/20. Ctob. V 246. ^ ,aa  31 
Bapn;B 1920. B  peecTpi jSfiti CTOBapamerm 
sapi6BOBBx i rocuo/(apcKHx upn ipipiri: „Ha- 
pOĄHHfi Baaap" CTOBapaipeHe aapee-poBaHe 
3 OÓUe&CeHOH) BOpyKOH) B liepeMHIUJLH BI1H-
caHO, n(0 Ha 3ara.m>HBX sóopax i.ieniB To-

Sąl okręgowy karny, 
Lwów, 2 grudn a lk20.

fiw oiiziec, 18 czerwca 1920, (11214 8— 8)
Firm, 463/20 Stow. IV. 159, Wpis 

A. 101/20, Wezwanie dziedziców, któ 'firm y stowarzyszenia zarobkowego i gospo- 
rych pobyt rie jest wiadomy. WiByl Sskieła darczego. Wpis no do rejestru stowrrsys e i  
zmarł dnia 16 listopada 1919 w Zab ńsku, j araobkowy h i gospodarczych, Siedaiba sto- 
Ostatniego rozpeiządienia nie znaleziono,) waizyszenia: Straszydle okręg spółki stano- 
Stefana i Semkn Śekiełę, których miejsca j wią gminy Straszydle i Sokołów. Brzmienie 
pobytu sąd nie snt, wzywa się, aby w prze- firmy; Spółka oszczędności i pożyczek w Stra-

BapacTBa „Hspo^HBB Ka3*p“ CTOBapamena 
sapescTpoBaHoró s oĆMeaceHOio nopyKOHj 
b UepeMBBiJiH ĄUX 26 rpy/lHa 1919 BHÓpa- 
ho Ba nicii,e ycTynBBmoro uaeHs ynpaBB 
A a^pa  AHTo&flrca, flOTenepiuiHoro sacTynHB 
sa MaxaHBa Mapica ypa^Haica JPyeKoi LU,a- 
ĄHHH.1 B llepej HHIJIH, Ha MlCU,e BoBOĄHMBpa 
ilapHHKa EBreHa JboóoBBua ypa^Haisa Tob. 
Bipa b IIepeMHnviH ynpaBBTe^ieM khhto- 
BOĄneju. Ha 3acTynHHKiB; b Micue O^ieKca 
TdOBa BBópaHO BoAo^Bz.Hpa HoryTa Bjia- 
CTHTe.JH 6p0031BHBU0i pOOjTHl B HepeMHUUH 
a b uici(e MuxaB.ia Mapn a BHÓpauo Boao- 
ytHirapa Hijun,eBa csapóoBoro ypH^HBBa 
B HepeHBBUIH.

Cy^, oKpyacHHĆ a.io ToproBeaBHBB, B. IV.
HepeuBBid, Ą a a  27 napu,a 1920. (3921)

4>ipM. 145/20 Ctob. I. 188. y  xaaaa 
CeH&Ty. B cnpaBi (Jhduobih Kpe^HToaoro 
o6m,ecTBa „Cbmohc moh,“ b CTaHHcaaBOBi aa- 
peecTpoBaHoro oóm,ecTBa 3 orpaHBueBoio no- 
pyKoio sapa^asye ca BHHcaHB peeeTpy 
CTOBapamear, sapoÓKOBBX i rocHOĄapuHx, 
m,o Ha saraai>HHX s6opax HaeHip Toroac 06-
njecTBft, Bi^óyBHuazca flfla  29 ńepBHH 1920,
BHÓpkBl HOHOBkO ĄHpCiCl(IiX- B m -

4>ipM. 198 Ctob, I I  330. 3u1hh np*
BHHcax CTOBapameHŁ. Uci^OK ToBaBHCTBSi 
PaBa pyosa. 4>ipMa BByuHTb: ILoBiroBe T o -  
aapHCTdo Kpe^HToae „ B ip a “ ctob. sap- 
3 o ó iiea c . n o p y K o io .  H a e a  ^ u p e K ą u i y c T ł "  j 
HHB. 3eH0H X OpHHH,KHłI. T.16H0M ĄHpeKH^ 
Buópauo: o. Mazaura ripHaEa, n a p o *  1
b Pasi pycKiź. /J,a :a  BHHcy 4 i^ŁBiTHa 1920

Cyyi; OKpyatHHÓ aso ToproBeauHHh, B ią . IY°
JliBin, ĄHa 23 uapia 1920. (7607 |

$ipM. 290/20. Ctob. V I I  214. ^ h h  3t i 
uepBHa 1920 bhhcbho b peecTpi ,r.JLH CTOB* 
pamenb 3apiÓK0BEx i roenoĄapCKHx upS 
$ipni „CmiaeoBa Topropaa“ ctob . sapoó. 
s oóh.' Hop. b IlepeitamaH, mo Ha saraan- 
hhx sóopax aaeniB CTOBapameHa 3 ąH# 
24/4 1920 BHÓpaao uaeHaMH ĄHpeKiyi b ni- 
cn,e MnxaHaa Mapsa AHToaa Tpou,aKeBHU» 
a b mico,e An^pa AaroHaKa M asanaa Ke-
ÓHSHHOBKOrO.

Cy^ oKpyaBHHfi ano TeproB. Bia^- IV*. 

Hop«MHBM /j/h*  26 uepBaa 1920. (7356)

T. V. 130/20 (4). Zarządzenie umorzeni* 
papierów wartościowych. Na wniosek Frak' 
ciez.i Syryk podejmuje się postępowanit 
celem umorzenia wymienionych niżej papie
rów wartościowych, które wnioskodawcy 
miały zaginąć, wzywa się posiadacza tych 
papierów, aby je w ciągu cseńciu mie
sięcy od dnia pierwszego ogłoszenia przed
łożył temu sądowi, takie inni intere
sowani mają zgłosić swoje zarzuty przecir 
wnioskowi. W razie przeciwnym uznałby sąd 
po upływie tego terminu te papiery war
tościowe za umorzone.

Oznaczenie papierów wartościowych: | 
Książeczka wkładkowa Kasy, oszczędności m. 
Tarnopola Nr. 42282 na 700 Mkp. 1 na na
zwisko Franciszki Syryk opiewająca, zawiń* 
kulowma do L, 3806.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Tarnopol, 15 listopada 1920. (10628 r — Si

T. 997/29/1. Zarządzenie umorzeni) 
weksla. Na wniosek Firmy Sokal i L ili«f 
w likwidacji we Lwowie podejmuje się po 
stęponraaie celem umorzenia niżej oznaczo
nego w en  a, który miał z zginąć i wzyw* 
się posiadacza ttgo weksla, aby go do dni 
4o uciąc od dnia ogłoszenia tego zariądte 
ma przedłożył temu tiądowi, W razie prze* 
cisiu/m  po, upływie tego terminu uznałby 
Sąd weksel za umorzony.

Weasel jest wystawiony we Lwowi* 
17 sierpni* 1911 ns 800 kor. opiewający *  
8 miesiące od daty płatny na własne sle 
eonie przez Antoaiego Oie rezuka akceptc 
wany a przez Hermana Finkelsteiaa wysts 
wicny i na zle«eme firmy Sokai i Lilie* 
żyrowmy.
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Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 11 wrzesnii. 1920. (11184)

T. 1048/20/2. Zarządzenie umorzeni* 
papierów wartościowych. Na wniosek S*aji 
Markusa 2 im, Schneidra podejmuje się po' 
stępowanie celem umorzenia wymienionych 
aisej papierów wartościowych, które wnio' 
bkodawcy miały zaginąć. Wzywa się posia
dacza tych papierów, aby je w ciągu jedne' 
go r-kn od dnia ogłoszenia zarządzenia przed' 
łożył temu sądowi; także inni interesowani 
uiają zgłosić swoje zsraiiy pnsciw  wniosko
wi. W razie przeciwnym uznałby sąd P° 
■pływie tego terminu te papieiy wartościowe 
za umorzone.

T ,1
^ie
We j
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Oznaczenie papieru wartościowego: 
Polica asekuracyjna Tow, .Dunaj* z d*^ 
Wiedeń 6 gcułni* 1906 1. 61i53  na nas«>' 
Bko Szaje Markusa 2 im . Schneidra w* 
Lwowie opiewająca na 2*00 kor. płain* 
6 grudnia 1919.

Sąd okręgowy cyw,, Oddział VII, 
Lwów, dnia 16 września 1920. (11188)
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Nc. XI. 48/20 ( 8), Wdrożenie postę
powania amortyzacyjnego. Na wniosek Izra
ela Rappaporta w G alikow ie Sterym, w dra-

f f ii«tn.

Mar r af VtV(l W v
ta aif) postępowanie, celem amortyzacji * * ' vWó

f



stępującego rzekomo przez wnioskodawcę 
%  n io m g o  kwi u depozytowego ekspozytury 
przy /, sk % Benku hipote in e jo  w Stanisła 
Wow e z dsty Sfcanist»wów, 9 eserwet 1914 
3fr. 9165.

Posiadacza powyższego kwitu depozyto
wego wzywa Big przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 m iesięcy; w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po 
Wyższego czasokresu za nieistniejący uznany 
tostu  :e.

powiatowy, Oddział XI, (11114 1- 
Staiisławów, 18 czerwca 1939.

-* )

T. 157/20, (4). Edykt. Na wniosek 
g  Nestora Korzyńskiego w Medynii Bp. 
wojniłów wdraża się postępowanie celem 
żfeortyzacji następującego rzekomo przez 
Wnioskodawcę zgubionego kwitu zastawnicze- 
to Nr. 2858 Expoiytury Binku hipotecznego 
W Stanisławowie na zastawione 7 sztuk lo
tów za 180 kor. 

j  Posiadacza powyższego kwitu za3ta-
607] Vnic>ego wzywa się przeto, aby zgłosił się 

swemi prawami w ciągu 6 miesięcy od 
ogłoszeenia edyktu w- przeciwnym bo

wiem razie po upływie powyższego czaso
kresu kwit powyższy za nieważny uznany 
tostanie,

Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Stanisławów, 12 września 1920. (11115)

t .  809/16 (13).
Ts edykt z dnia 29] września 1916 T. 

*09/16/6 ogłuszony w „Gazecie Lwowskiej0 
* 24 czerwca 1917 Nr, 142 prostuje się o 
M e i i  4 pre. list zastawny Banku krajowe- 
8» Ser. II. m yl*ie oznacz ny Nr. 2821 
oznacza się Nr, 2882 zaś list Ser II. Nr. 
11087 na 200 kor. należ/ do 4 i pół prc. 
4 nie do 4  prc.

Sąd okręgowy cyw., Oddz, VII,
Lwów, dnia 24 października 1020. (11314)

T. 350/19/1. Zarządzenie umorzenia pa 
Merów wartościowych. Na wniosek Natana 
Arnolda restauratora we Lwowie przez adw, 
®r. A. Lutwaka Lwów, ul. Sykstusa  46, 
Odejmuje się postępowanie celem urno 
|*eaia wymienionych niżej papierów war
tościowy cŁ, które wnioskodawcy miały za- 
tU ąć; wzywa się posiadacza tych papie 
tów, aby je w ciągu 6 miesięcy od dnia 
Merwszego ogłoszenia zarządzenia przedłożył 
emu sąoiowi; takie inni interesowani mają 

Kosić swoje zarzuty przeciw wnioskowi. 
P® razie przeciwnym uznałby sąd po upły
n ę  tego terminu te papiery wartościowe za 
M orzon e.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
?) Lsiążeczka wkładaowa Nr, 4960 opiewa- 
jżca aa imię Natan Arnold i na kwotę 
*564 kor. i 68 hal. b) ksiątectka wkładco 
M  Nr. 10089 opiewająca na imię Nuta, 
Arn id i g i  kwotę 500 kor. i c) ksi%isc?.&a 
^kładsowa Nr, 10030 opiewająca na imię 

Arnold i na kwotę 500 kor.
8ąd okręgowy eywilay Oddział VII,

Lwów, dnia 9 sierpnia 1919. (11,249)

T. 276/20 (3). Zarządzenie umorzenia 
Hpierów wartościowych, Na wniosek Ch»- 

B auera epodejmuje się postępowanie 
celem umorzenia wymienionych n ie j  pa- 
Merów wartościowych, które wnioskoda
wcy miały zaginąć. Wzywa się posiadacza 
v ch  papierów, aby je w ciągu 6 miesięcy 
°d dnia ogłoszenia zarządzenia przedłożył 
*cmu sądowi; takie inni interesowani mają 
K łosić swoje zarznty przeciw wnioskowi, 

razie przeciwnym uznałby sąd po upły- 
tegu terminu te papiery wartościoa 

za umorzone.
1» Oznaczenie papieru wartościowego: 
^kiąieczka wkładkowa Gal. kaiy osic^ędbo 
j e! Nr. 159941 na n»*wi*ko Chaim Brauner 

kWbtę 1009 kor. opiewająca.
Sąd okręgowy, cywilny Oddział VII,

Lwów, dnia 26 czerwca 1920, (11.398)

% . Ne, VI. 1438/19 (4). Umorzenie. Na 
.hioabk Józefa Koschera, aupca we Lwowie 

Jachowi za 18 p m z  pełnomocnika adw. 
Marka Eiste na we L «ow ie  ul. Krasi- 

*lch 1, Ig  wdraża się postępowanie celem 
Mojtyiacji rzekomo pratz waiosk-daucę »a- 

^biuneg- kwitu zastawniczego z daty Lwów 
kia 16 października 1980 Nr, 3288 na za- 

.**wione w Gal, akc, Banku hipotecznym 
losy austr. Towarzystwa kredytowego 

cień sk.ego (B dem rtd tsm tali) E, I. Ber 
k?9 Nr. 62 i E II, Ser. 758d Nr. 27.

.. Posiadacza pow jisrego k»itu  zastawni- 
*ego wzywa się przeto, aby zgh sil swoje 

■ vjał»a w ciąga sreściu miesięcy «d  daty 
p r  w siego ogłoszenia nisiejszege edyktu w 

("fceciwnym bowiem razie po upływie po- 
i zego czasokresu uznany zostanie za nte- 

I Chlejący.
Sąd powiatowy S, I. Oddz, VL

^Wów, 31 kwietnia 1. W  (11806 1- 8)

T. 120/18 (3). Edykt, Na wniosek Ry- 
fki Biesel (u p, Bury Thuu) we Lwowie nl. 
Murarska 4 II. p. wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi rzekomo priez wniosło 
dawczynię zagubionych dwóch akceptów we 
kslow^ca a to /jdu*go na 1000 kor, dru
giego na 690 koron zaopatrzonych podpisa
mi O lim a Bunuela Wieselmaua kupca w 
Stanisławowie ul. Gazowa 19 ab: akceptanta 
Oba t i  weksle płatne w Sołotwinie.

Posiadacza powyżsiych weksli wzywa 
się przeto, aby w ciągu 45 dni od ogl-sze 
szeni* edyktu w „Gazecie Lwowskiej0 weksle 
te sądowi przedłoży! w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu we
ksle te za nieważne uznane zostaną.

Sąd powiatowy, Oddział IV, 
Stanisławów, dnia 9 lipca 1919. (11813)

T. VI, 267/20 (2). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych, Na wniosek Józefa 
Kolba w Drohobycza, podejmuje się postę
powanie celem umorzenia wymienionego 
niżej papieru wartościowego, który wnio
skodawcy miał zaginąć; wzywa się posiada
cza tego papierń iby go w ciągu 6 miesięcy 
od dnia ogłoszenia zarządzenia przedłożył 
temn sądowi; takie inni interesowani mają 
zgłosić swoje zarznty przeciw wnioskowi, 
W  razie przeciwnym uznałby sąd na pono
wny wniosek po npływie tego erminn ten 
papier wartościowy za umorzony,

^ Oznaczenie papieru wartościowego: 
Wystawiony na Józefa Kolba k * it  poborowy 
filji akcyjnego Towarzystwa bankowego i 
kantorów wymiany „Merkur0 w Krakowie 
nr. 091681 opiewająsy na los kredytowy 
ziemski z r. 1880 Ser. 752 Nr, 35.

Sąd okręgowy cyw „ Oddział VI.
Kraków, 2 września 1920. (9926)

T. 98/18 (3). AHopiHsaąnn;. H a BHe- 
C6H8 3>pi£B Ascejm  ei CiaHHCdaBOBa bbo- 
ppTb ca  hoct\j .oBaau ałtopiHaanHHHe m;o ,a,o 
iuoBipHo BHtcKOAaxeaeBH nponaBmoI Kar- 
secoukh Eąa^Hoi earaaŁHoro B ra sy  a,eroar- 
TOBoro $:'an b CxaHzcaaBOBi H. 2382 111 
<j>ojuo 382 1 p  5009 h% BBoiy 1200 K  Ha 
iua ^pi^H Awcean i Hocmpa HlBaóa bh- 
CTaBaenoi. 1

jĄepKmreaa noBHcmol khujkohkh bsh- 
Ba« ca , moÓH KBJzacouKy cm b n p o ia ry  6 
uicauiB t  p paa  cero oroaomeHa x y i. cy - 
^obh npe^aoacHm afio cbo! aaidauz bhic, Laa- 
ame no yiuoiBi noBHcmoro peńHHqa khh- 
aaouRa la  sa uoz6a.BS.eas. npaBnoi c u h  
yzHaHi eiciaFe.

Cyi; oKpysBHHfi, Bi^sjui IY ,
CraHHcaaBiB, 7 Kaa 1919. (11312)

T. 106/2/19. AHOpxHuauHa. Ha BHUceHC 
M m anaa wlecHó^oBHua b Eyuauy bboąhxb 
ca  nocxynoBaH6 auopimaitHBHe m;o ąo 
iuoBipao BHecKo^aTeaeBH nponaBmoi ehb- 
skoukh HoBiioBoi KacH m.a^Huuoi b E y- 
uaun H. 3567 Ha 1744 K  97 cox. Ha iaa
M naanao JIbchó^obhh BuciaBaeuoi.

^,epacHxeaa noBHcmol KHnacouKi BBHBaa 
ca hj,o6h KHHacouKy xy b npoiary 6 ni- 
caąiB Bifl flHa cero orosomeas xyx. Cy^o- 
bh npe^aoacHB aóo cboi eamin BHic, iHaKme 
no ynaHBi, noBncmoro peunm^a BHnsBouKa 
xa ysHaHHM aieiane ea noaóaBaena upaBHoi 
CBSB.

Cyp oKpyacHHit Bi,a;. IV.
CiaHHcaaBiB, 7 m u s  1919. (11311)

B d y k t e

w a p ra w u k  u m i i  u  n u r l e g *

T, V. 192/20 ( 8), Wdrożenie postępowa
nia celem uznania z&smarługe. Jóief utroeki 
urodzony 23 czerwca 1889, rolnik z Mc łez a 
nówki pow. Skałat, powalany w czasie ogól
nej mobilizacji de wejska austr,, opuścił 1 
sierpnia 1914 swoje miejsee zamieszk&n a i 
brał ndział w wojnie światowej. Od tego 
czasu nie daje o sobie żadnego znaku życia, 
co stwierdza świadectwo urzędu gminnego 
w Molczanówce s dnia 18 lipca 1920. We
dle zeznania Marji Grockiej, Józef Grocki ed 
chwili odejścia do wojska nie dał o -obu- 
żadnej wiadomości, tak pośrednio, jak i be»- 
pośrednio i wszelki slyth o nim zagiiął,

Gdy zatem przyjąć należy, źe zachodzi 
ustawowe domniemanie śmierci w myśl § 1 
ust, 1 uatawy z d. 81 marca 1918 Dz. u. p. 
Nr. 128, przeto n t prośbę żony jego Ma
rji Groekiaj wdraża się postępowanie, ce
lem nanania wymienionej osoby za zmarłą. 
Wydaje aię przeto oftóme wezwanie, a*wj 
udzielono aądowi lub ^nkstorowi adwokatowi 
dr. Kałynowi w Tarnopolu, którego ró
wnocześnie uatunawia się obrońcą węzła 
małżeńskiego, wiadomości o powyżej wymie
nionym.

Józefa Greckiego o ile żyje wzywa 
s ię , aby stawił aię przed podpisanym sądem 
lab w inny sposób dał mać o cobic, Są#

tut, na ponowny wniosek po dniu 25 kwie
tnia 1921 r, rozstrzygnie o uznaniu za zmar
łego i uznaniu m ałi*ńst?a z* rozwiązane.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Tarnopol, 24 ptżdz. 1920. (10802 1 - 8 )

T. 225/20 (2). Miehał Badyńaki syn 
Jaja , rolnik, rei gr. kat., urodzony 28 listo 
?»da 1880 w Maiyłowie. tamże zamieuskały, 
vż«niony 22 maja 1906 z Anną ze S /iiió w , 
uczestniczył w r, 19 4 jake żołnierz austr, 
w wojnie ostatniej i do tego czasu niema o 
nim żadnej wiadomości.

Na wniosek żony wdraża się postępo
wanie, celem mrnnnia go za zmarłego a m J  
żeństwa za rozwiązane. Ktoby miał o nim 
wiadomości, ewentualnie on sam, winien do
nieść to sądswi do dnia 15 lutego 1921. Po 
tym dniu sąd rozstrzygnie sprawę na wnio- 
ask ponowny.

Sąd okręgowy, Oddz, IV,
Brzeżany, 1 lip.;a 1930. (10427)

T. IV. 8/20 (7), Zarządzenie postępo
wania celem uznania za zmarłego, Michał 
Porada zo Słupca, powołany w czasie mobi
lizacji do służby wojikowej przy 57 pp,, -o- 
Aał następnie wystany na front serbski, 
gdzie w czasie walk z końcem roku 1914 
miał rginąć, gdyż odtąd nie ma e nim ża
dnej wiadomość „

Gdy zatem mośca przyjąć, że zaistnieją 
warunki nstawowege domniemania śmierci 
w myśl § 24 u. c. i § 1 ustawy z dma 31 
marca 1918 Dz. u. p. Nr. 128, przrto na 
prośbę Bozalji Porada wdraża się postępowa
nie, celem uznania wymienionej osoby za 
zmarłą, a zarazem ogłasza się wezwanie, 
ażeby udzielono wiadomości o zaginionym 
sądowi lub p adw. dr. Tadeuszowi Lubo 
cieckieiiu w Tarnowie, którego ustanawia 
się ku/aterem i obrońcą węzła małżeńskiego

Michała Poradę wsywasię, aby stawił się 
przed psepisanym sądom, lub w inny sposób 
dał znać o sobie. Po dniu 1 lipca 1921 r, 
sąd na ponowną prośbę orzeknie ostatecznie 
o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy, Oddział|lV. 
farców , 80 pażdz. 1919. (11026 1— 8)

T. IV. 109/19 (3). Zarządzenie postępo
wania celem udowodnienia śmierci. Na p«d- 
stswie poświadczenia zwi rachnoścz gminnej 
w N ewodnej z 14 w n u s ia  1919, ;«raz za 
przysjęźonyeh zeznań świadaa'Aatoniego Da- 
dań kiego przyjąć naiaży za ndo«odnion», 
te Jan Lzyk z N ewodny syn Wojciecba i 
Wikcorji, powołany z chwilą wybucha wojny 
do wojska i wysi ny na f cont rosyjski, gdz e 
0 czerwcu 1916 r, pod Łuckiem eył ciężro 
ranny i od tego czasu wszelki słuch o nim 
nginął.

Wobec tego jest prawdopodobne, że 
osoba wywiep duj | nioała śmi»rć, na prośbę 
J ó e f y  Irzyk»#ej wdraża się postępowanie, 
cel m udowodnienia jej śmierci, a zarazem 
„głasza się wezwanie, ażeby do dnia 25 
listopada 1920 albo sądowi lun p. adwoka
towi dr. L ^ in .k  emu w Jaśle, którego usta 
nawis się kuratorem — udzielono wiadomo
ści o zaginionym.

Po upływie tego terminu i po przepro
wadzeniu dowodów sąd rozstrzygnie ostate
cznie o wniosku.

Sąd ekręgowy, Oddział IV,
Jasło, 30 lipca 1920, (10658 1 - 8 )

f .  IV. 71/20 (5), Zarządzenie postę
pów inia colom uznania za zmarłego. Wojciech 
Mazur z Rtędti»nowie, powołany w sierpniu 
1914 r. do służby wojskowej, według «yja- 
śiienia Czerwonego K łiyża z»g<aął w Bte- 
dmi»grodzie w czasie »a  30 do 31 sierpnia 
1916 i dottd nie ma o mm żadnej wiado. 
mości.

Gdy zatem można przyjąć, źe istnieją 
warunki nstawowego domniemania śmierci 
w myśl § 24 nstawy cyw. i § 1 »«t. z 81 
maica 1918 Dz, n. p. Nr. 128, przeto zarzą
dza się na wniosek Marji Matur postępowa
nie, celem uznania za zmarłego. Wydaj# 
8ię przeto ogólne wezwanie, aby udzielono 
sądowi lub kuratorowi p, adwokatowi dr. 
Tadeuszowi Tertilowi w Tarnowie, którego 
ustn&wia się obrońcą węWa małżeńskiego 
wiadomości o powy i  wymienionym.

Wwjciecha Mazu,a wzywa się, aby 
stawił się przód podpisanym sądom lub w in
ny spasfeb dał znać o sobie. Sąd tutejszy 
na ponowny wniosek po dniu 25 maja 1931 
rozstrzygnie o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy Oddział IV,
Tarnów, 14 września 1929. (10624 1— 8)

T. IV. 38 29, W drożeni; peatfpewani_ 
celem udowodnienia śmierci Na podstawie 
zaprzysiężonych zeznań Jakóba Pitiele udo 
wodniono, że Szymon Fociuch nr. w Bych

wałdzie 22 maja 1874, syn Teodora i Teo
dozji, powcłaay do woisba pod<i*s Ogólnej 
mobitizacji w a ł  w r. 1916 umrzeć na tyfus 
ziarnisty i od tego czasu słuch o nim zagi
nął. Gdy wobec powyższego jest prawdopo
dobne*. źe pomiesł on śmierć, przeto na 
prośbę Barbary Feciuch wdraża się postępo
wanie, celem udowodnienia zaszłe', śmierci. 
Wydaie się przeto ogólne wezwanie, aby 
n t iadomieno sąd lab kuratora p adw. dr. 
Li ińskiemu w Jaśle, aż do dnia 20 marca 
1921 o zaginionym, poc»em rozstrzygnięte 
będzie e dowodzie zaszłej śmierci.

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Jasło, 20 sierpuia 1929, (10012 1— 2)

T. IV, 69/29. Wdrożenie postępowania 
celem udowodnienia śmierci. Za irzysięione- 
mi zeznaniami Anieli Trojanowicz, W ojcie
cha Koszyka, Pawła Fydy, Jana Mołdy i 
świadectwem gminy Bupa z 10 października 
1920 należy przyjąć za udowodnione, że Ma- 
rja Kunegnnda Fyda ur, w Woźnikach, cór
ka Aleksandra i Joanny przed 24 laty wy
jechała do Ameryki i odtąd aż po ostztnie 
czasy nie dała o sobie żadnej wiadomości.

Gdy wobec powyższego jest prawdopo
dobne, że poniosła ona śmierć, przeto na 
prośbę Pawła Fydy wdraża się postępowanie 
celem udowodnienia zaszłej śmierci zaginio
nej. Wydaje się przeto ogólne wezwanie, aby 
uwiadomiono sąd lmb kuratora p. adwokata 
dr, Gaferys*ewskiogo w Jaśle aż do dnia 15 
grudnia 1921 o zaginionej, poczem będzie 
rozatrzjgn ęte o dowodzie śmierci.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Jasło, 26 paździor. 1929. (10492 1— 2)

T. 191/29(3). Mikołaj l o m ir  syn Iwa
na, rolnik, rei. gr, kat,, urodzony 19 grudnia 
1867 w Chlebo wicach świrskiuh, tamie za
mieszkały, ożeniony 10 listopada 1890 z Fe- 
agją C ura, wyem grom ił czasowr dla zaro

b ią  do Nowego Jorku, zachorował i w azpl- 
Utu w Broklmie umarł, nie później jak 17 
lutego 1916, gd« i  z tego dnia pochodzą ra
chunki tak księdza gr, kat., j»k  też zakładu 
pogrzebowego za jago pegr eb. Zwłoki jego 
widzieli i rozpoznali, a takie byli na jego 
pogrzebie iego dobrzy przyi&ciele i znajomi 
rodacy z Chlebowie *wir*kich, tuduei są«ie- 
daiego Tucznego, Na ten fakt śmierci brak 
dokumentu publicznego,

Nu wniosek żony wdraża się pc tępo- 
wanie celem ustalenia faktu śmierci. Ktoby 
miał o M itołf j  i Komarze wiadumość, ewen
tualnie on saw, wmien donieść sądowi do 
81 stycznia 1921. Po tym dniu sąd roz
strzygnie sprawę na wniosek ponowny

Sąd okręgowy, Oddz. IV,
Brzeżany, 25 lioca 1929. (11278)

T. 187/20 (2). Tomas i Kowalczuk rol
nik, r4 . gr. k«t., nrodtony 1 grudnia 1870 
w Óroiiowycz^eh. tamie nam et&ktłj, oieaio- 
ny 31 października 1899 z Je*ką Ariym ów ią 
wyjechał wraz z wo.akiem austr. biorącym 
uiział w ostatniej wojnie anstr. z podwoda- 
m wojskowymi z Drohowucz 81 sierpnia 
1914 i odtąd nie ma o nim żadnej wiado
mości.

Na prośbę jego żony wdraża się postę
powanie, celem uznania go za zmarłego, a 
małżeństwa przezeń zawarteg« za rozwiąza
ne, Ktoby m u ł o nim wiadomości, ewentu
alnie on sim  winien donieeć sądowi do dnia 
18 stycznia 1921, Po tym daiu sąd rzzstriy- 
gn;o sprawę na ponowny wn.osek.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Brzeżany, 12 czerwca 1920, (10667)

T. 186/20 (2), Jać (Jakób) Bazylak, 
rolnik, rei, g . kat., urodzzey 11 m ija 1886 
w Drohowytzach, tamże zamieszk-ły, ożenio
ny 21 lutrgo 1905 z Parasaką Petrykówką, 
po ogłoszeniu we ny wskutek powołunia peł
nił słntbę wojsko aą przy anstr, pultu od 
eierppia 1914 i . dtego  czasu nie ma o nim 
żadnej wiadomości, nawet w Czerwonym 
Krzyżu.

Na wniosek jego żony wdraża się po
stępowanie, celem utn&n a go za zmarłego, 
> małżeństwa zawartego , za r zwiątaue. 
Ktoby m at o nim ' ia om ość, ewenmalnie 
on Barn win en donieść sądowi do dma 31 
styetnia 1921 r, Po tym dtiu rozstrzygnie 
sąd sprawę na wniosek ponowny,

Sąd okręgowy, Oddział IV,
B rztiaiy, 12 czerwca 1920. (10666)

T. 182/20 (3), Kuka Dmytro stu  Iwana 
rolnik, rei gr. kat., ur daonr d. 2 listopada 
1882 w Z ił  źcach, w De-n da- i e  zamieszka
ły, ożeniony 15 listopada 1980 z Justyną 
8ływka, dostał się jako źo ki-rz aiutr. de 
niewoli rosyjskiej w grudnia 1914 i wywie- 
i  ony do PetropawłowBka, praylaielony zo
stał do rebót u gospodarza w pob iskiej miej
scowości, następnie zachorowawszy po kuku



fygró&Ueh od wiech ay był do szpital* w Be- 
łroeswłoT-sku, a gdy w dwa tygodnie potom 
w r ó c ł  gospodars jego »e szpitala g^s e ge 
chciał odwiedli^ opowiadał, ż ł  Dwytro Kuk* 
jo i  umarł i jest pochowamy na cm entm u w 
Petropawłowsku. Odtąd nie ma jo i  isdaej o 
nim wiadomości. Nie ma satsm i*>st*tac*aei 
pra.czyny wątpić, ie  brak tej wiademotoi 
dlatego, ii  Dasjlro Kuka umarł w owym cza
sie, t. j, aajpóźaiej 81 giu in ia  1914

Na wniosek Justyny Euka wdraia się 
postępawani), celem uznania go za zmarłego, 
a małżeństwo za rczwiązase. Obrońcą zwiąsku 
małżeńskiego ustanawia się adw. dr. Reicha 
w Brzeiasach, Ktoby miał o nim wiad 0 
mość, ewentualnie on sam , w 'iien  donieść 
sądowi do dsia 81 stycznia 19X1, Po tym 
dniu sąd rozstrzygnie sprawę aa wniosek 
ponowny.

Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Brzeiaay, IX cserwsa 19X0, (11054)

T, 81/SO (4), Zarządzenie postępowania 
celem uznania za zmarłego, Michał Szyp 
urodzony w Posadzie r*botyckiei IX sierpnia 
1878, jako iiłn iers 18 p. obr. kraj. w dniu
15 iutego 1915 r, pszy wypadzie z twierdzy 
Przemyśl tginął.

Gdy zatem m oiaa przyjąć, ie  zaistnieją 
warunki ustawowego stwierdzenia śmierci, 
w myśl § X4 i X77 ust, cyw. i ustawy z d.
16 lutego 1888 Nr. X0 i § 5 ustawy z 81 
marca 1918 Dz. p. p, Nr. 889, przeto aa 
prośbę Arb;  Szyy wdraia się postępowa
nie, celem uznania wymienionej osoby za 
zmarłą, a saisssm ogłassa się weswaaL, 
aieby udiielsno wiadomtśoi o zaginionym są
dowi, albo panu dr. Sokołowskiemu, adwoka
towi w Przemyślu, którego w* a aM t się 
kuratorem i obrońcą węzła małżeńskiego.

tegoż Mw&tiego z Jfarją Babouftową d, 87 
m»ja 1918 za rozwiązane, a zarazem ogła
sza się warwanie, aieby udzielone wiadomo
ści c zaginionymi sądowi alb* p. dr. Po 
czenikawi, adwokatowi w Przemyślu, które- 
go ustanawia się kuratorem i obrońcą węsta 
małżeńskiego,

Antoniego Rahezaka wzywa się, aby 
przed niiej wymienionym sądem stawił się, 
lub w inny sposób dał znac o sobie, Po 
bezskutecznym upływie sześcio miesięcznego 
czasokresu od dnia ogłoszenia edyktu w .G a
zecie Lwowskiej* są l aa ponowną próśb) 
orzeknie ost-tocznie «  wniosku,

Sąd ekręgewy, Oddział V, 
Przemyśl, 6 p tiłz ler, 19X9. (11164)

T 878/80 (4). Piotr Wyniar syn Mi
kołaja i Heleny, urodzony 9 lipca 1889 w 
Miłkowicach, itłnierz 10 p. p., wedle ze
znali* zaprzysięłonycb świadków tenis zmarł 
1 maja 1919 w Omsku,

Gdy zatsm moina przyjąć, ie  zaistnieją 
wierdzeaia śmierci

Miebała Szypa wzywa s ię , aby sta
w ił się przed podpisanym sądem lub w inny 
sposób dał znać o sobie. Po bessłmtecziym 
upływie 6-missięezaego czasokresu ed ogło
szeniu tegs edyktu w .Gazecie Lwowskiej" 
sąd aa ponowny wniosek orzeknie ostatecznie 
oi wniosku.

Bąd okręgowy, Oddział V. 
Przemyśl, 86 maja 1939 (11165)

T. 88/80 (3), Antoni Babozak, sra Ja
na i Aaey, urodzony w Kum orsówc* 19 l i 

tego 1888, jako żołnierz brał udział w je 
sieni 1914 w bitwie w Serbji i odtąd słuch 
o nim zaginął.

Gdy zatem meina przyjąć, ie  zaistnieją 
warunki ustawowego stwierdzenia *? derei 
zarządza się na wniosek Marji B ą b e lk o 
wej postępowania, celem nzsznia wymienio
nej esoby za zmarłą i uznania małżeństwa

warunki ustawowego stw iw  
-r myśl § 19 ustawy z dnia 16 lutego 1888 
Dz, p. p. Nr. 19 i z 31 marca 1918 Dc, p 
p. Nr. 188 zarządza się na wniosek Marji 
Wyniar postępowanie, celem uznania wymie
nionej eseby za zmarłą, a zarazom ogłasza 
się wezwanie, aieby udzielono wiademsoi o 
zaginionym a&uow, albo p. dr. Oberhando- 
wi, adwokatowi w Przemyś li, którego usta
nawia s‘ę kuratorom i obrońcą w ęda mał- 
łeńskiogo,

i ustowy a dato SI marca MAS D l. p. pi 
Nr. 188 i 189, przeto wdraia się aa prośbę 
Marji Eostyezyn ioay W isy U postępowanie, 
"dem  uznania za zmarłego rsg aioaego. W y
daj e się przeto ogólne wezwanie, aby udzie
lono sądowi lub p. Iwanowi Ceprrdiuk wia
domości o po jtyi wymienionym.

Wasyla Kostysiyna s. Iwana wzywa się, 
aby urzed niiej wymienionym sądem stawił 
się lub w inny sposób uwiadomił o swem 
iyciu. Sąd tutejszy na ponowną prośbę po 
dniu 10 czerwca 1931 rozstrzygnie o uzna
niu za zmarłego,

Bąd okręgowy, Oddz. IV. 
Stanisławów, 13 listopada 1939. (11161)

T. 881/80 (3), Zarządzeni* postępowania 
celem umania za zmarłego. Wasyl Krutyj 
urodzony w r. 1883, zamieszkały w Starym 
Łyścu Sp. Bohorodczauy, powołany ogólną 
mobilizacją do wojska austr., odszedł na front 
i ed tego czasu nie ma o nim ładnej wieści.

Pietra Wyaiara wzywa się, aby stawił 
aię przed podpisany*i sądem, lub w im j  
sposób dał znać o sobie. Po bezskutecznym 
upływie szećciomiccięcznege czaeekresu *d 
eg*oszeki.& edyktu w .Gazecie Lwowskiej*, 
eąd ®s ponowną prośbę orzeknie Mtatecssi* 
o wniosku,

Bąd ekręgewy, Cdiział V,
Przemyśl, 8 listopada 1989, (11169)

Gdy zatem m oiia  przyjąć, łe  zaistnieją 
rarunki ustaw -rwgo domniemania śmierci 

tegoł, prseto wdraia się na prośbę Hafji 
Krityj  pom pow anie, celem uznania za 
zmarłego zaginionego. Wydaje się przeto 
ogólne wezwanie, aby udzielono sądowi albo 
kuratorowi i obrońcy węzła małżeńskiego 
Wasylowi Harbata w Starym Łyścu Sp. Bo- 
borodczany, wiadomości o powył wymiealo- 
nym. ,

Wasyla Erutiia wzywa się , aby się 
stawił przed podpisanym sądem, lub w inny 
sposób dał znać o sobie, Sąd tutejszy ns 
ponowną prośbę po dniu 19 czerwea 1981 
rozstrzygnie o uznaniu za zmarłego.

nim zawartego w  u iw ią ta tó . Obrońcą ich 
węzła małżeńskiego ustanawia się adwokata 
dr. Siugera zeSrtyja. Wydaje się przeto ogól
ne wezwanie, aby uwiadomiono sąd albo ad
wokata dr. Stoper* w Stryju ał do dni* 
1 czerwca 1931 o zaginionym.

Po upływie poryłszego czasokresu i 
po przeprowadzeniu i po podjęciu dowo
dów będzie rozstrzygnięte o dowodzie zaszłej 
śmierci i rozwiązaniu małżeństwa,

Sąd okręfowy, Oddz, IV,
Stryj, 80 października 1930, (10495)
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T. 886/20(8). Zarządzenie postępowsnh 
celem uznania za zmarłego. Ma-ja Walasek 
w Drohobyczu Wójtowska góra 111 wnieś]* 
* uznanie męic  jej Jana W -lasrek za zmar
łego. Z zeznań świadka Salomona Kombi, 
bera, który z Janem W ahszkicm słułył p n j 
81 pułku b. autr .  posp, ruszenia, wynika
i. tenże Jan Wzlaszek w marcu 1915 roki 
w bitwie pod Makówką w Karpatach ugo 
dzoay kulą nieprzyjacielską w głowę, padl 
zabity.

*at, 
aabi 
» h 

'Złie

W obec tego w myśl ustawy z 81 marca 
1918 Nr. 138 Dz, p, p. wdraia się postę
powanie celem uznania za zmarłego. Wyda
je  się przeto ogólne wezwani*, aby udzie
lono sądowi wiadomości o powył wymienia 
nym> Sąd tutejszy na ponowną prośbę wnie
sioną po dniu 1 marca 1921 r, rozstrzy
gnie »  uznaniu sa zm ar'e;o.

Bąd okręgowy, Oddział IV. 
Stanisławów, 15 września 1980, (10784)

I ,  836/19. W droienie postępowania -se
tem uznania za zmarłogo. Wasyl Kostyezjn 
syn Iwana, urodzony 88 marca 1887 i za
mieszkały w Zagwoi *zin Sp. Stanisławów, 
powołany zoatił do 39 strzel, austr. *rmji 
nyóluą mobilizacją odszedł na front, brał 
udział w bitwach koło Lw.*wa w jesieni 1914 
roku. aj*k ziatał świadek Ny koła Kosty szyn 
ayn Iwana w r. 1914 w jeńeai opowiadali 
w t  towarzysze broni, łe  Wngyl Kostysryn 
syu Iwana pole -az bitwy pod Lwowem po
szedł na patrol i wigcsj do pułku nie po
wrócił,

T. 854/80 (3), W droienie postępowania 
orism adow*dn5n ia  śmierci Aatoniego Wy- 
wior*kiego z Mikołajowa. Antoni Wywierski 
syn M kolaja i Ahafji, aa dniu 84 lipca 1878 
w Mikołajowie urodzony, został w r. 1914 
powołany de austr. sł by wojskowej, po- 
ozem wedle zeznań świadków Józefa Czuliń 
skiege _ i Jana Malowanego w jesieni 1914 
w czasie pobytu w Mezolaborcz zachorował 

czasie panującej tam cholery na łołąon
dc* i po wzięciu go do sssitala nie dat iuł 
o sobie do dnia dzisiejszego ładnej wiado
mości.

M y  3*tem przyjąć aaleiy, ie  zachadziS 
ustawowe domniemanie z § 84 i 8r,7 u, c.

Gdy woboa powytozepo jest fiawdopo- 
dobnem, io  Antoni Wywiorski .poniósł śmierć, 
a -seto na prośbę jego io k f  E rfreziny z 
Eamajdów Wywiorakiej wdraia uię postępo
wanie, c« le“  udowodnienia zsezisj śmierci 
zaginionego i calem dz truia m słitństwa z

Bąd okręgowy. Oddział V.
Sambor, 9 października 1980 (11384)
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T. 15/19 (3). WdroiiBiie postępowania 

celem udowodnienia śm ierd Michała Kusio* 
wa syna Dmytra z Badfilicza. Michał Kusio* 
svn D oy ira  i Naści, r e i  gr, kat., na dniu 
85 pałdsiornika 1888 w Riideliazu urodzony, 
został w roku 1914 powolłisy do austrjacie] 
s łc łby  wojskowej, a wśród zawiaśowienii 
władzy woiskowtj » i » ł  on umrzeć daia f i  
sierpnia 1917 w Maltheserspitsl I. Abtl. W 
Klageadorfis powiat Borgo w Tyrolu.

Gdy wobec tego jest prawdopodobne, 
łe  Michał Kudów poniósł śmierć, przeto za
rządza się na wniosek jego irn y  Anny 
Kusiów postępowanie, celem udowodnienia 
zaszłej śmierci zaginionego. Wydaje się prze
to ogólne wezwanie, aby u -naiom ioio  sąd d  
do daia 31 marca 1921 o ag in ioeym  Mi‘ 
chale Kuziów.

o u

Po upływie powyiszsgo czasokresu i p< 
przeprowadzeniu i po'podjęciu dowodów b f  | 
dzie rozstrzygnięte c dowodzie zaszłej śmierci
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Sąd ekrogowy, Oddział IV,
Stryj, 17sierpiia 1989. (1046°
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Zarządy dóbr I fabryk
mogą nabywsć 

dla służby folwarcznej i robotników
b u ty  1 trz e w ik i

mocno wykonane, po cenach bardzo przystępnych

w Hurtowni dla Konsumów
Lwów, ul. Romanowleza 11.

Na składzie także wielki zapas materjatów odzieżowych.

DO WYROBU

Dachówek cementowych
polt samy najbardziej udoskonaloną

Maszyno rolkową pat. „ L a u s z a r a "
D z i e n n a  pródukeja do 800 sztuk,
jak również wszelkie inne maszyny i formy do wy
robu cegieł, pustaków, rur kanał-wy^h, sączków do 

drenowania słupów parkanowyeh i t. d.

Fabryka maszyn B R A C I , H O F F M A N N  
w Lodzi, ul. Kilińskiego 154.

Na żądanie wysyła się katalog bezpłatnie.

Piece i kadmie kaflowe
o r a z  w s z e l k i e  n a p r a w y  w y k o n u j e

KARCI. LIN10WSKI
tajster l.a flarsk l. — Skład pleców kaflowych  

L w ó w , P a sa ż  H a u sm an a 1. 9 .

Ś ftW  wejsniswe, urzędnicze
s t u fn n c k b  I ry w liu s

Stefan HMoysa-Rosoehacki
Prezes Towarzystwa kredytowego ziemskiego 

urodzony w r< ku 853 zmarł dnia 9. grudnia 1920 r., 
zaopatrzony ów. Sakrament .mi 

Pogrzeb odbfdzie sl j  m sobotę dnia 11 grudnia 
1920 r. o godzinie 11- tej pi ied południem b k a p lle y  
Boimów n» cmentarz Łyczakowi ki,

Na ten obrzęd zapraszają krewnych, znajomych 
i pobożnych ehrzeóoijan.

1 i*  Na lsoreia  1 Dyrekcja  
Towarzystwa kredytowego.

Osobne zawiadomienia rozsyłane nie bidą.

M a r y ®  kasowe, listy przewozowe, weksle
1  i n n e  d r n i h i  

do nabyela w  drukarni 
I g n s e e g o  J s e g e r n  

w e  L w o w i e ,  u l .  S y k r t w h a  J L . 8 8 .

p -  < p  n i  J* mw w dobrym stanie poezu- 
m ni l  n  B i  m 1 I w  kiwany Oferty listowne 
z podaniem eeny zaadresowane R. S. odesłać do Admini- 

slraoji ‘■Gazety Lwowskiej-.

Odmrożenie!
leozy, gol ranki, zapobiega 

maść z  Kogutkiem
M R A Z O L

Apteki A. GĄSECKIEGO  
Warszawa,

S Z C Z O T K I
do szorowania I zamia

tania

eras wuelkte praybory mundurowe poleca

Finua J A N A  W I T T M A N N A
w o L w o w ie ,  ul. Trybunalska I. I.

q>Btoi<l91*ln imifib iuwivrw n—* *  maaawsae* om ■ ■  w »  w w n u —

ZEGARM ISTRZ
M . H E ItN E B  

Lwów, nL F a ls k a  1. 8. 
Przyjmuje wsaelkie reparacja 
Z* kłote ' —»fcra Bł‘.'cs I Ą

hurtownie i  pojedyneso 
poleeu najtaniej

Ludwik Hoszowski
L w ó r  A k ad em ick a  8.

P I n g  1 motorowe parowe i 
zwykłe, pamiki, brony, 

kultywatory, młoearnis, loko- 
mobile, poleca „Pilot" Lwów 
Batorego 4.

E D zskńni W l. I

krochmal ryżowy
t. zw. „Pi uipa", pierwszej sorty, 
poleca Składnica Spoiywozs 

»nnrer»srrei Riuy 9.

i /e /

a .VIL B,* Departament Magistratu.

Komunikat.
Wtywa się kupców rejoucw ch, Kierowników 

koasumćw jakotei kiero*L - Aw układów  aby 
<gło° 1 s §  po odbiór kart p )'roru na ciikiur w 
XVII B, D psrtamepcie M g strato ni. Piekarska 
. 11 f i .  p ę t ;o )  w Baitą^ującym po tądku:

a) Kupcy rejonowi diielaicy I, II, I i i  IV  i
V  tej w sobaię dnia 11 gr- d is 19X0 |r td  pc-
ł da em od gods. 10 do 1 ssej.

b) Kupcy rejon wi dzielnicy VI tej oras kie
rownicy konsumów jsKotet ki rewuic? zakładów 
«  poaiedz.ałtk dnia 13 grudcia 1920 r. p re d  
st udu em od god ii«y  10 do 1 sjej. Przytem w i j  
*a  się k op ećr jak ,eł Kie-ow i i ó ?  ..onsutrów 
by sgłasiau się osobiścto wraz z legitymacją u jr t -  
wnisjąaą do poboru cukru,

Kierowaicy zakładów i instytucji m tją zgło
sić z im isan-m i wy i -  ami osób z>iaia«:%kałych w 
danym zr kładsie w d: i u 1 grudnia 1920 r , gdyż' 
bez <ych Yaykaiósr zaopatrzonych w uiesięć i tm d- 
pis dyrekcji odnośnego zakładu kart pcboru się 
ssie wyda,

Z/uzysksnemi w ten sposób kartami poboru 
ma ą s ę  zjjtosi^ kupo» rejonowi tfzidn ey I  do V, 
w poa edzałek dn a 13 grndn a 1920 r. przsd?e- 
Iddniem w Miejskim Zakładzie Ap*ow‘ » y j7,vm 
uh Bema 1. 21, zaś kupcy reionowi dz c k i c ?  VI 
i kiernwnioy k c a s m ć w  i zskłsdów dnia 14 gtu- 
d»i« 19X0, gdsie nartępi wydenic asygatt na po- 
i.tłć  s ę mający cukier biały.

Go do terminu rozprzedania «ukru tego p v  
h liez-ośd  wyda się zarz^dte^ic osibnym  ko 
munikatsm.

K m in e k  h o le n d e rsk i angielski,Lituj,--. - — J J
----------------------------------- „ .iśoie bobkowe, kolendrę, goź
dziki, imbier, paprykę ełodką, majeranek, kwiat mu
szkatołowy, gałki muszkatołowe i t.p, artykuły poleca 

Składnica Hi iy * -  StanJWawy Zlambldskl*], Fredry 9.

M M M M
śprzedąje i  kupuj1

jakotei
przyjmuje w komis rzecz!,, 
artystycznej I starożytnej 

w artości
oraz meble, urządzenia dom0" 
we i przedmioty codziennej 

użytku.

Sklep Kom isowy
P a ń s k a  1 7 .

(Zbieg ulio Kochanowskie?0 
i Batorego)
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j .S K A R Z - M N T Y f Z Ć  t

D r .  M .  W i k t o f

Eyg

bęj

ąmy piaen Karyaaklsu f* 1 
«  Bhi*gu niw Napemlltt 

ordynuj ! w ekurobadk 
!* » }  nttaej, gardła 1 s***1
Wyjnowanie zębów baz b? 
Prsaowii.iii aztioznyeb 
w kMwzukn, »J»eie i pin-t?'”

Dyrekcja
z a M n  zastawniczego

Kasy oszcsędnośui król. we 
m. Sanoka ogłasza po mj®1 
§ 13 statutu swe?" zakład 
zastawniozego, że doniesie® 
jej jakoby karia zastawnie*, 
tego zakładu z 4 czerwca 1“ *. 
Nr. 1316 zaginęła. Wzy** 
się przeto każdego, kto tg 
t§ posiada lnb dó niej r®6. 
sobie prawo, aby zgłosił 
do Dyrekcji najpóźniej d° ® j  
grudnia 1920 r. i prawo 
wykazał, gdyż po npływis * 
go terminu poetąpi sit r 
myśli § 13 etatutu.
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